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W piątek, 17-V-24r., 
około godziny 8.20 
wieczorem, służby 
ratunkowe otrzymały 
cztery zgłoszenia 
dotyczące pożaru 
w Cybulicach Małych, 
w gminie Czosnów. 
Na jednej z posesji 
płonęły tam hałdy 
materiałów tekstylnych, 
w tym głównie tkaniny 
i ubrania składowane 
w workach

Po przybyciu na miejsce, 
strażacy zastali rozwinięty 
pożar w dwóch miejscach na 
obu sąsiadujących ze sobą 
hałdach. Łączna powierzch-
nia płonącej sterty wynosiła 
około 1500 metrów kwadra-
towych, a wysokość sięgała 
czterech metrów. Jak prze-
kazał kpt. Paweł Plagowski 
z KPPSP w Nowym Dworze, 
ogień udało się stosunkowo 
szybko opanować, jednak 
duże zadymienie utrudniało 
działania gaśnicze.

W akcji uczestniczyło blisko 
60 strażaków z 16 jednostek. 
Pożar udało się zatrzymać 
i opanować, jednak dogasza-
nie i przelewanie spalonych 
materiałów trwało przez wiele 

godzin. W działaniach wyko-
rzystano koparkę z miejscowej 
gminy, co znacznie ułatwiło 
prace.

Na miejsce pożaru przyje-
chali także właściciele posesji. 

Obecnie policja bada, czy 
przyczyną pożaru mogło być 
podpalenie. Ostatni zastęp 
strażaków wrócił do bazy 
w sobotę, 18-V-24r. o godz. 
3.25 nad ranem.

Pożar hałd tekstyliów 
w Cybulicach Małych

27 V 2024 roku 
w Nasielskim 
Ośrodku Kultury 
odbędzie się 
tegoroczny konkurs 
muzyczny „O Złotą 
Nutkę”

Nasielski Ośrodek Kultu-
ry dzieci i młodzież z terenu 
gminy Nasielsk do udziału 
w tegorocznym konkursie 
muzycznym „O Złotą Nutkę”. 
Festiwal odbędzie się 27-V-
24r. w Nasielskim Ośrod-
ku Kultury. Przesłuchania 

rozpoczną się o godz. 3 po 
poł. Każdy, kto chciałby 
wziąć w nim udział, powi-
nien zapoznać się z regulami-
nem oraz dostarczyć do nas 
kartę zgłoszenia. Regulamin 
i karta dostępne są w postaci 
załączników.

Celem Festiwalu jest: pre-
zentowanie młodych solistów 
i zespołów, popularyzacja kul-
tury muzycznej wśród dzieci 
i młodzieży, upowszechnianie 
śpiewu, odkrywanie talentów.

Kategorie wiekowe wystę-
pów: Przedszkole i klasy 0, 
Klasy I-III, Klasy IV-VI i Kl. 
VII, VIII

Termin zgłoszeń upły-
wa 22-V-24r. o godz. 12.00 
w południe.

pk

Złota nutka

Wywalcz wolnośc lub giń
O obrońcach wolności dawniej i dziś.

W mundurze

Kultura

Sport

Majówki  
pod krzyżami

REKLAMA

Mają po kilkanaście lat. Przysięgali 
z bronią w ręku walczyć za Ojczyznę.

– STR. 5
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7 dni
Atak na premiera Słowacji 
Słowacki premier Robert Fico został poważnie ranny 

w zamachu. Podejrzany o zamach tra�ł do aresztu, a stan 
premiera jest nadal krytyczny.

Ofensywa Rosji na Charków, Ukraina 
Prezydent Ukrainy Wołodymyr Zełenski ostrzega, że ro-

syjska ofensywa na Charków może być jedynie „pierwszą 
falą”. Nowe prawo mobilizacyjne wprowadzone w Ukrainie 
ma pomóc w rozwiązaniu problemu niedoboru żołnierzy .

Kryzys ekonomiczny w Libanie 
Liban nadal boryka się z poważnym kryzysem gospodar-

czym spowodowanym głównie pilityką Izraela. Analitycy 
kwestionują, czy pomoc �nansowa z UE rzeczywiście po-
prawi sytuację w kraju .

Wzrost napięć na linii Chiny-Tajwan 
Chiny kontynuują naciski militarne na Tajwan, przeprowa-

dzając manewry wojskowe w jego pobliżu. Sytuacja w re-
gionie staje się coraz bardziej napięta.

Protesty klimatyczne w Europie 
W kilku miastach europejskich odbyły się masowe prote-

sty klimatyczne skrajnych ekoterrorystów, domagające się 
od rządów bardziej zdecydowanych działań na rzecz ochro-
ny środowiska. Protestujący wyrazili swoje niezadowolenie 
z powolnego tempa wprowadzania zmian.

Powódź w Ghor, Afganistan 
Ciężkie deszcze i powodzie w prowincji Ghor w Afgani-

stanie zabiły co najmniej 50 osób, zniszczyły tysiące domów 
i infrastruktury. Liczba o�ar może wzrosnąć, gdy władze 
oceniają pełny zakres szkód.

Protesty w Nowej Kaledonii 
Nowa Kaledonia, francuskie terytorium na Pacy�ku, jest 

świadkiem gwałtownych protestów przeciwko planowa-
nym reformom wyborczym, które trwają od ponad tygo-
dnia i spowodowały śmierć sześciu osób.

Atak na turystów w Bamiyan, Afganistan 
Trzech afgańskich i trzech hiszpańskich turystów zginęło 

w strzelaninie na rynku w Bamiyan. To tragiczne wydarzenie 
wstrząsnęło społecznością turystyczną w regionie.

Wojna krzyżowa
Decyzję warszawskiego ratusza o usuwaniu krzyży z bu-

dynków urzędów miejskich skrytykował nawet były pre-
zydent Bronisław Komorowski. kreślił ją jako „gigantyczny 
prezent zrobiony konkurencji politycznej przed wyborami” 
i wyraził obawę, że może to prowadzić do „wojny trzydzie-
stoletniej”. Przypomnijmy, że R. Trzaskowski, który walczy 
z krzyżami, zapala żydowskie, religijne świece w polskim 
parlamencie.

Komorowski, wypowiadając się w programie telewizji 
Polsat News, podkreślił, że trudno zrozumieć „jaki jest sens 
polityczny takiego działania” tuż przed wyborami do Par-
lamentu Europejskiego. „To jest jakieś wywoływanie wojny 
krzyżowej”.

Konfederacja 
W najnowszym sondażu przedwyborczym, Konfederacja 

wyprzedziła partię Szymona Hołowni.
Kolejne sukcesy 
Zawodniczki Eco Harpoon, Agata Plaga Iza Filipek i Marta 

Budnik zdobyły Akademickie Mistrzostwo Polski z AZS AN-
S-WSZiA Opole. Natomiast rozgrywającą Matylda Grabow-
ska na tej samej imprezie wywalczyła brąz z Uniwersytetem 
w Siedlcach.

Nowodworskie Centrum Kultury zorganizowało warsz-
taty plastyczne dla dzieci z okazji zbliżającego się Dnia Dziec-
ka. Podczas zajęć młodzi uczestnicy tworzyli kolorowe prace 
plastyczne, które będą ozdobą na festynie rodzinnym.

Uczniowie Liceum Ogólnokształcącego im. Wojska 
Polskiego w Nowym Dworze Mazowieckim odwiedzili 
znane z antypolskich incydentów Muzeum Historii Żydów 
Polskich POLIN w Warszawie. Wycieczka miała na celu przy-
bliżenie młodzieży historii i kultury żydowskiej w Polsce 
z punktu widzenia dyrekcji muzeum.

W piątek,  
17-V-24r., para�a  
św. Katarzyny 
w Nasielsku 
zorganizowała 
kolejne piękne 
majowe nabożeństwo. 
Tym razem wierni 
spotkali się w Starych 
Pieścirogach,  
na ul. Wrzosowej

Parafianie tradycyjnie już 
zgromadzili się przy Figurze 
Maryi, aby wspólnie śpiewać 
pieśni i modlić się, otoczeni 
mieszkańcami okolicy oraz 
„pielgrzymami majowymi” 
z sąsiednich miejscowości.

Atmosfera nabożeństwa by-
ła wyjątkowa dzięki zaanga-
żowaniu wszystkich uczestni-
ków. Śpiew pieśni maryjnych, 
w tym znanej „Chwalcie łąki 
umajone”, dopełniał świergot 
ptaków, który harmonijnie 
współbrzmiał z naszymi gło-
sami. Ta niezwykła chwila 

przypomniała nam słowa 
pieśni: „i ptaszkowie śpie-
wają, Maryję wychwalają”. 

Czuliśmy, jak miłość do Maryi 
łączy nas nawet z przyrodą.

„Serdecznie dziękujemy 

wszystkim za obecność 
i wspólną modlitwę” - zaape-
lowano na facebooku.         pk

Chwalcie łąki umajone...

15-V-24r. Zarząd 
Mazowieckiego Forum 
Ośrodków Pomocy 
Społecznej przy 
Stowarzyszeniu BORIS 
zorganizował szkolenie 
stacjonarne: „Metody 
i formy wsparcia osób 
niesamodzielnych 
przez ośrodki pomocy 
społecznej”, które 
odbyło się w Ratuszu 
Dzielnicy Białołęka przy 
ul. Modlińskiej 197. 
W szkoleniu wziął udział 
Pan Cezary Kaczkowski, 
który reprezentował 
Gminny Ośrodek 
Pomocy Społecznej 
w Zakroczymiu

W formule panelu dysku-
syjnego omówione zostały 
różne formy usług adresowa-
ne do osób niesamodzielnych, 
rozwiązania stosowane przez 
ośrodki pomocy społecznej 
oraz zasady budowania lo-
kalnego systemu wsparcia, 
który doskonale wpisuje się 

w proces deinstytucjonali-
zacji.

Po panelu dyskusyjnym od-
były się wybory nowego Za-
rządu Mazowieckiego Forum 
Ośrodków Pomocy Społecz-
nej. Obecnie Zarząd składa się 

z ośmiu członków, do którego 
dołączył również Kierownik 
GOPS w Zakroczymiu – Pan 
Cezary Kaczkowski.

„Mazowieckie Forum 
Ośrodków Pomocy Społecz-
nej przy Stowarzyszeniu 

BORIS funkcjonuje nieprze-
rwanie od 2005 roku. W chwi-
li obecnej zrzesza blisko 100 
ośrodków pomocy społecz-
nej z terenu Województwa 
Mazowieckiego.

Red.

Szkolenie Mazowieckiego Forum OPS-ów

Nowy Dwór Mazowiecki, 
miasto o dynamicznie rozwi-
jającej się infrastrukturze edu-
kacyjnej, oferuje różnorodne 
formy opieki nad najmłod-
szymi mieszkańcami. Poniżej 
przedstawiamy szczegółowy 
wykaz żłobków, klubów dzie-
cięcych oraz dziennych opie-
kunów działających na terenie 
miasta.

1. Niepubliczny żłobek 
„Bajkowy Dom”

Podmiot prowadzący: Ewa 
Cross, 

Siedziba: ul. Jagiellońska 
40, 05-120 Legionowo

Miejsce prowadzenia: ul. 
Okulickiego 9, 05-101 Nowy 
Dwór Mazowiecki

Liczba miejsc: 23
2. Miejski Żłobek nr 1
Podmiot prowadzący: 

Miejski Żłobek nr 1, 
Siedziba: ul. Zakroczym-

ska 30, 05-100 Nowy Dwór 
Mazowiecki

Miejsce prowadzenia: ul. 
29 listopada 109, 05-160 Nowy 
Dwór Mazowiecki

Liczba miejsc: 40
3. Zespół Placówek Oświa-

towych Sp. z o.o. – Nie-
publiczny Żłobek im. A. 
Einsteina

Podmiot prowadzący: Ze-
spół Placówek Oświatowych 
Sp. z o.o., 

Siedziba: ul. Hlonda 20, 02-
972 Warszawa

Miejsce prowadzenia: ul. 
Dębowa 13, 05-100 Nowy 
Dwór Mazowiecki

Liczba miejsc: 14

4. Niepubliczny Klub Dzie-
cięcy „Piaskowy Smok”

Podmiot prowadzący: 
Siedziba i miejsce prowa-

dzenia: ul. Sukienna 19, 05-
100 Nowy Dwór Mazowiecki

Liczba miejsc: 22
5. Punkt Opieki Dziennej 

„Nasza Bajka”
Podmiot prowadzący: 
Siedziba: ul. Środko-

wa 10, 05-102 Nowy Dwór 
Mazowiecki

Miejsce prowadzenia: ul. 
Okulickiego 9, 05-101 Nowy 
Dwór Mazowiecki

Liczba miejsc: 20
6. Centrum Szkolenia Kadr 

Sp. z o.o. – Niepubliczny Żło-
bek „Kraina Żuczków”

Podmiot prowadzący: 
Centrum Szkolenia Kadr Sp. 
z o.o., 

Siedziba: ul. Chmielna 
2/31, 00-020 Warszawa

Miejsce prowadzenia: ul. 
Zdobywców Kosmosu 12, 05-
100 Nowy Dwór Mazowiecki

Liczba miejsc: 48
Red.

Tu zajmą się maluchem
Nowy Dwór Mazowiecki, miasto o dynamicznie rozwijającej się 
infrastrukturze edukacyjnej, oferuje różnorodne formy opieki 
nad najmłodszymi mieszkańcami. Poniżej przedstawiamy 
szczegółowy wykaz żłobków, klubów dziecięcych oraz dziennych 
opiekunów działających na terenie miasta

Drodzy Czytelnicy, w środku znajdziecie krzyżówki, re-
busy i zagadki. Wśród Czytelników, którzy rozwiążą co naj-
mniej 3 łamigłówki/zadania rozlosujemy pyszny torcik 
z Cukierni Duet.Rozwiązania prosimy przysyłać na adres 
redakcja@nowodworski.info lub zgłosić telefonicznie do 
najbliższego piątku pod numerem: tel. 733-055-002.

 
Zwycięzcą ubiegłotygodniowej krzyżówki  

jest p. Piotr na urodziny syna.

SŁODKA KRZYŻÓWKA

eprasa.pl afe5df1eba
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We wtorek funkcjonariuszki 
z Posterunku Policji w Zakro-
czymiu spotkały się z przed-
szkolakami, uczęszczającymi 
do Gminnego Przedszkola Pu-
blicznego „Radosne Wzgórze” 
w Zakroczymiu. Pani kierow-
nik podczas zajęć informa-
cyjno-profilaktycznych roz-
mawiała z najmłodszymi na 
temat bezpiecznych zachowań 
na drodze, zasad poruszania 
się po ulicy, bezpieczeństwa 
nad wodą oraz wypoczynku na 
świeżym powietrzu. Policjant-
ka przypomniała także dzie-
ciom o numerze alarmowym 
112, zasadach bezpiecznego 
zachowania na przejściach 
dla pieszych, konieczności 
noszenia elementów odbla-
skowych oraz o tym, jak mają 
zachowywać się w sytuacjach 
zagrożenia i podczas kontaktu 
z osobą obcą.

Dzieci miały również oka-
zję dowiedzieć się, na czym 
polega praca policjanta, jak 
wygląda jego mundur oraz ja-
ki sprzęt jest potrzebny funk-
cjonariuszom podczas służby.

Innego dnia funkcjonariusz 
zakroczymskiego posterun-
ku, będąc w czasie wolnym, 
pomógł kierowcy poszkodo-
wanemu w zdarzeniu drogo-
wym w Pomiechówku. Zabez-
pieczył miejsce oraz udzielił 
mężczyźnie pomocy do czasu 
przyjazdu karetki pogotowia. 
Pomogli też inni kierowcy.

Kierujący peugeotem 20-
latek na łuku drogi stracił 

panowanie nad pojazdem, 
zjechał do przydrożnego ro-
wu i uderzył w uliczną la-
tarnię. Przejeżdżający autem 
funkcjonariusz zauważył 
tworzący się na drodze za-
tor, a następnie rozbite auto. 
Zareagował błyskawicznie. 
Wspólnie z innymi kierow-
cami zabezpieczył miej-
sce zdarzenia drogowego, 
udzielił pierwszej pomocy 

medycznej kierowcy oraz 
prowadził ręczną regulację 
ruchem do czasu przyjazdu 
policjantów drogówki oraz 
służb ratunkowych.

Mundurowy dowiódł, że 
służba w Policji nie ma ram 
czasowych, a dewiza „chroni-
my i pomagamy” przyświeca 
mu zawsze, także w czasie 
wolnym od służby.

GZ

Edukacja i bezpieczeństwo w granatowym mundurze
7 maja 2024 r. st.asp. Aneta Fabisiak-Wydurska odwiedziła dzieci z Gminnego Przedszkola Publicznego 
w Zakroczymiu. Edukowała maluchy na temat szeroko rozumianego bezpieczeństwa, zarówno podczas 
korzystania z dróg, jak i letniego wypoczynku nad wodą. Opowiedziała też przedszkolakom o pracy policjanta, 
pokazując elementy wyposażenia i umundurowania wykorzystywane podczas codziennej służby

12-V-24r. w Nowym 
Dworze odbył się 
piknik inaugurujący 
sezon motocyklowy. 
Policjanci Wydziału Ruchu 
Drogowego uczestniczyli 
w wydarzeniu, 
prezentując sprzęt 
służbowy oraz edukując 
na temat bezpieczeństwa 
podczas korzystania 
z dróg, szczególnie przez 
kierujących jednośladami. 
Była to także doskonała 
okazja do promocji 
zawodu policjanta

Tor Modlin stał się cen-
trum motocyklowym, dzięki 
imprezie otwierającej nowy 
sezon dla miłośników jedno-
śladów. Wydarzenie to było 
nie tylko szansą na integrację 
społeczności motocyklowej, 
ale również doskonałą okazją 
do podniesienia świadomości 
na temat bezpieczeństwa na 
drogach.

Policjanci z nowodwor-
skiego Wydziału Ruchu Dro-
gowego aktywnie włączyli 
się w piknik, przypominając 
o kluczowych zasadach bez-
piecznej jazdy. Kom. Seba-
stian Podgórski, Naczelnik 
Wydziału Ruchu Drogowego, 
oraz asystent asp. szt. Piotr 

Nurzyński podkreślali zna-
czenie odpowiedniego sygna-
lizowania manewrów oraz 
wyposażenia w takie elemen-
ty jak kask czy odblaski, któ-
re znacząco zwiększają bez-
pieczeństwo oraz stosowanie 
się do zasady ograniczonego 
zaufania.

Była to również doskonała 
okazja do promowania zawo-
du policjanta. Mundurowi za-
prezentowali sprzęt techniki 

policyjnej, służący do popra-
wy bezpieczeństwa i obsługi 
zdarzeń na drogach. Uczest-
nicy mieli możliwość przete-
stowania swoich umiejętności 
na torze manewrowym na 
motocyklach.

Impreza motocyklowa na 
Torze Modlin w Nowym 
Dworze Mazowieckim po raz 
kolejny udowodniła, że wspól-
ne działania społeczności lo-
kalnej oraz służb mają ważne 

znaczenie dla podnoszenia 
standardów bezpieczeństwa. 
To ważne, aby każdy sezon 
motocyklowy rozpoczynał się 
od przypomnienia o funda-
mentalnych zasadach, które 
ratują życie.

Bezpieczeństwo na drodze 
to proces ciągłej nauki i przy-
pominania, jak ważne jest od-
powiednie przygotowanie do 
sezonu na dwóch kółkach.

pk

Policjanci zainaugurowali motocyklowy sezon

W dniu ich święta
13 V, starosta nowodworski Magdalena Biernacka 
oraz Wicestarosta Andrzej Pacocha mieli okazję 
osobiście złożyć życzenia na ręce wyróżnionych 
pielęgniarek i położnych Nowodworskiego Centrum 
Medycznego w Nowym Dworze

W związku z Międzynarodowym Dniem Pielęgniarki 
i Położnej, w imieniu Samorządu Powiatu podziękowali za 
otwartość, zaangażowanie i codzienną troskę o pacjentów. 
Wskazując na dotychczasowe doświadczenie wyróżnio-
nych Pań, złożyli życzenia realizacji zawodowych planów 
oraz dalszego rozwoju osobistego.

Spotkanie było doskonałą okazją do poruszenia najistot-
niejszych kwestii związanych z rozwojem NCM w najbliższej 
perspektywie, dlatego przy okazji oprowadzenia po szpita-
lu powiatowym Dyrektor Jacek Kacperski opowiedział o po-
trzebach oraz możliwościach placówki.                                pk

Nowi dowódcy 
w szeregach OSP Nasielsk
14-V-24r. dla Ochotniczej Straży Pożarnej w Nasielsk 
stał się dniem szczególnie istotnym. Tego dnia, pod 
egidą Komendy Wojewódzkiej Państwowej Straży 
Pożarnej, odbył się egzamin kończący szkolenie 
Kierującego Działaniem Ratowniczym dla dowódców 
OSP. Uczestniczyli w nim także druhowie z innych 
jednostek województwa mazowieckiego, w tym z OSP 
Nowy Dwór Mazowiecki oraz OSP Krogulec

W wyniku tego szkolenia, OSP Nasielsk powitała w swoich 
szeregach dwóch nowych dowódców – dh Karolinę i dh Pio-
tra. Oboje zdał egzamin końcowy, co jest potwierdzeniem 
ich umiejętności i gotowości do pełnienia funkcji kierują-
cych działaniem ratowniczym.

Podnoszenie kwali�kacji jest kluczowym elementem 
służby w jednostkach OSP, a zdobywanie nowych upraw-
nień przez członków OSP stanowi zarówno ich indywidual-
ny sukces, jak i wzmocnienie potencjału ratowniczego całej 
społeczności. Gratulacje dla nowych dowódców i podzię-
kowania dla wszystkich uczestników szkolenia za ich zaan-
gażowanie i ciężką pracę.                                                           KK

BiEg CharyTaTyWNy na rzecz 
leczenia Sebka
25-V-24r. na stadionie przy ulicy Sportowej 
66 w Nowym Dworze odbędzie się Test 
Coopera o Puchar Marszałka Województwa 
Mazowieckiego oraz biegi dla dzieci 
i młodzieży. Wydarzenie to będzie miało 
nie tylko sportowy charakter, ale również 
głęboki cel społeczny – wsparcie dla 
leczenia małego Sebka

Wydarzenie wspiera samo-
rząd województwa mazowiec-
kiego, co podkreśla wagę inicja-
tywy oraz wsparcie na wysokim 
szczeblu administracyjnym. 
Patronat medialny nad biegiem 
objęły lokalne media, w tym 
„Tygodnik Nowodworski”.

Zaproszenie do uczestnic-
twa jest otwarte dla każdego, 
kto chce poprzeć dobrą sprawę 
poprzez sportowe wyzwanie. 
Organizatorzy mają nadzieję, 
że piknik przyciągnie wielu 
mieszkańców nie tylko Nowe-
go Dworu, ale i całego Mazow-
sza, gotowych wesprzeć dobrą 
sprawę.

Organizowane wyzwanie 
ma przyciągnąć liczne gro-
no uczestników z różnych 
grup wiekowych, co ma 
świadczyć o ogromnej so-
lidarności i zaangażowaniu 
społeczności lokalnej. Każde 
pokonane 100 m. przekształci 
się na 1 złoty na rzecz lecze-
nia Sebka, co ma dodatkowo 
motywować biegaczy do da-
wania z siebie wszystkiego 
na torze.
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LEGIONOWO. 
Zatrzymali 
włamywaczy  
po 2 godz

Dzięki skutecznym działaniom 
legionowskich kryminalnych w nie-
spełna dwie godziny po zgłoszeniu 
włamania do mieszkania ustalono 
i zatrzymano dwóch mężczyzn po-
dejrzanych o to przestępstwo. Na 
wniosek Prokuratury Rejonowej 
w Legionowie wobec 54 i 38-latka 
Sąd zastosował tymczasowe aresz-
ty. Przestępstwo kradzieży z wła-
maniem zagrożone jest karą do 10 
lat pozbawiania wolności

Natychmiast po zgłoszeniu włama-

nia do jednego z mieszkań w Legiono-

wie, miejscowi policjanci rozpoczęli 
intensywne ustalenia w tej sprawie. 
Szybkie działania operacyjne zaowo-

cowały wytypowaniem i ustaleniem 
miejsca pobytu podejrzanych męż-

czyzn. W niespełna dwie godziny 
od zgłoszenia włamania policjanci, 
na terenie Warszawy, zatrzymali 54 
i 38-latka oraz odzyskali skradzione-

go z mieszkania laptopa o wartości 
ponad 4000 złotych.

W toku dalszych czynności le-

gionowscy śledczy zabrali materiał 
dowodowy, który pozwolił na przed-

stawienie zatrzymanym zarzutu 
dokonania kradzieży z włamaniem. 
Prokurator nadzorujący czynności 
w tym postępowaniu wystąpił do 
sądu z wnioskiem o tymczasowe 
aresztowanie obu mężczyzn. Sąd 
Rejonowy w Legionowie przychylił 
się do wniosku prokuratury i teraz 
mieszkańcy Warszawy najbliższe 3 
miesiące spędzą za kartkami. Czyn, 
którego dopuścili się mężczyźni za-

grożony jest kara do 10 lat pozbawie-

nia wolności.

PUŁTUSK.  
Za whisky pobił 
ochroniarza

Nastolatek który ukradł w skle-
pie alkohol wartości prawie 200 
złotych, a następnie uderzył 
ochroniarza, został zatrzymany. 
Policjanci przypominają, że jeśli 
sprawca kradzieży, w celu utrzy-
mania się w posiadaniu zabranej 
rzeczy, bezpośrednio po dokonaniu 
kradzieży, używa przemocy, odpo-
wiada za przestępstwo kradzieży 
rozbójniczej. Podejrzanemu grozi 
za to kara do 10 lat pozbawienia 
wolności

Do zdarzenia doszło w jednym 
z pułtuskich supermarketów. 19-
latek ukradł w sklepie alkohol. Kie-

dy, został ujęty przez ochroniarza, 
próbował uciec, używając przy tym 
przemocy. Na miejsce wezwano po-

licjantów z Komendy Powiatowej 
Policji w Pułtusku. Sprawca kra-

dzieży rozbójniczej został zatrzy-

many i osadzony w areszcie. Młody 

pułtuszczanin usłyszał już zarzut 
z art. 281 kodeksu karnego. Odpowie 
za dokonanie kradzieży rozbójniczej. 
Grozi mu za to kara do 10 lat pozba-

wienia wolności.

LEGIONOWO.  
15 razy włamał się 
na konto

Do 10 lat pozbawienia wolności 
grozi 54-latkowi, który przywłasz-
czył pozostawioną na ławce saszet-
kę z dokumentami i kartami, a na-
stępnie jedna z nich płacił za zaku-
py. Śledczy ustalili, że mężczyzna 
użył jej piętnaście razy

Legionowscy kryminalni ustalili 
podejrzanego o przywłaszczenie sa-

szetki męskiej, w której znajdowały 
się dokumenty oraz karty bankoma-

towe. Z relacji zgłaszającego wyni-
kało, że pozostawił ja na ławce przed 
dworcem PKP w Legionowie. Następ-

nie z banku dostał informację o wy-

płatach pieniędzy, co świadczyło, że 
ktoś używa jednej z kart. Kryminalni 
zajmujący się sprawą ustalili, że przy-

właszczona kartą robi drobne zakupy 
54-latek. Pomocne w ustaleniach by-

ło nagranie z monitoringu jednego 
ze sklepów w mieście. Mężczyzna 
został zatrzymany przez kryminal-
nych w kolejnej placówce handlowej, 
gdzie znów próbował zrobić zakupy 

na koszt pokrzywdzonego. Zebrane 
przez śledczych dowody pozwoliły 
na przedstawienie 54-latkowi zarzu-

tów. Piętnaście dotyczyło kradzieży 
z włamaniem na konto bankowe, zaś 
jeden przywłaszczenia saszetki z do-

kumentami i kartami. Za te przestęp-

stwa grozi kara do 10 lat pozbawienia 
wolności.

POKRZYWNICA. 
Wykopał 
niewybuchy 

Rolnik przygotowując pole orne 
na okres wiosenny wykopał przed-
mioty przypominające pociski. 
Natychmiast po natrafieniu na 
niebezpieczne znaleziska zadzwo-
nił na policję. Do czasu przyjazdu 
saperów miejsce zabezpieczają 
dzielnicowi Posterunku Policji 
w Pokrzywnicy

Zgłoszenie o znalezionych podczas 
prac polowych na terenie miejscowo-

ści Pomocnia, pochodzących z czasów 
wojny niewybuchów, zostało przyję-

te dzisiaj przed południem. Dyżurny 
skierował na miejsce funkcjonariu-

sza grupy minersko-pirotechnicznej, 
który określił znaleziska jako pocisk 
artyleryjski, bomba lotnicza i granat 
moździerzowy. Policjanci przypo-

minają o niebezpieczeństwie utraty 
zdrowia, a nawet życia w przypadku 

nieostrożnego, nierozważnego dzia-

łania. Należy jedynie miejsce takie 
oznaczyć i powiadomić policjantów. 
Pod żadnym pozorem nie dotykać 
i nie przenosić w inne miejsca!

LEGIONOWO. 
Rozpoznali 
złodzieja na ulicy

W miniony wtorek funkcjona-
riusze z Wydziału Kryminalnego 
legionowskiej komendy zatrzyma-
li 29-latka. Mężczyzna ten został 
przez policjantów rozpoznany, 
jako sprawca kradzieży, których 
dopuścił się na terenie powiatu le-
gionowskiego. Teraz mężczyzna 
już nie uniknie odpowiedzialności 
za swoje czyny. Grozi mu nawet do 
5 lat więzienia

We wtorek kryminalni zauważyli 
na jednej z ulic w centrum miasta 
mężczyznę, który wydała im się zna-

joma. Szybko skojarzyli twarz męż-

czyzny z wizerunkiem podejrzanego 
o kradzieże, do których doszło we 
wrześniu i grudniu minionego roku 
na terenie Jabłonny i Legionowa. 
W skutek tych zdarzeń pokrzywdze-

ni utracili pieniądze, biżuterię, elek-

tronarzędzia, słuchawki bezprzewo-

dowe oraz dokumenty. Pokrzywdze-

ni łącznie straty oszacowali na blisko 
8000 złotych. Aby potwierdzić swoje 

przypuszczenia stróże prawa podjęli 
interwencję i wylegitymowali męż-

czyznę. Już po chwili byli pewni, 
że w ich ręce wpadł odpowiedzialny 
za te kradzieże 29-latek. Mężczyzna 
został zatrzymany i przewieziony 
do komendy. Jeszcze tego samego 
dnia śledczy przedstawili mu trzy 
zarzuty.

LEGIONOWSKI. 
Zamiast być 
pijanym, był 
poszukiwany

Policjanci z legionowskiej dro-
gówki zatrzymali do kontroli po-
rsche, którego kierowca według 
zgłoszenia obywatelskiego miał 
być pijany. Wprawdzie informa-
cja ta nie potwierdziła się, jednak 
mężczyzna miał coś na sumieniu. 
Był poszukiwany i nie miał upraw-
nień do kierowania pojazdami 
mechanicznymi

Dyżurny legionowskiej komendy 
otrzymał zgłoszenie, że drogą kra-

jową 61 przemieszcza się porsche, 
którego kierowca prawdopodobnie 
znajduje się pod wpływem alkoholu. 
Policjanci zatrzymali wskazany po-

jazd do kontroli. Badanie kierowcy 
nie wykazało żadnych nieprawidło-

wości- był trzeźwy. 
Po sprawdzeniu 36-latka w policyj-

nych systemach okazało się jednak, 
że mieszkaniec Warszawy mimo, iż 
jest trzeźwy to nie miał prawa wsia-

dać za kierownicę, gdyż ponad dwa 
lata temu stracił uprawnienia do kie-

rowania pojazdami mechanicznymi. 
To jednak nie był koniec kłopotów 
36-latka, bowiem był on poszuki-
wany. Sąd Rejonowy w Wyszkowie 
wydał dwa nakazy doprowadzenia 
mężczyzny do zakładu karnego. Za 
przestępstwa, których się dopuścił tj. 
oszustwo i zaniechanie obowiązku 
alimentacyjnego sąd skazał go na po-

nad roczny pobyt w więzieniu. 

WIELISZEW. Znęcał 
się nad partnerką 

Wieliszewscy policjanci zatrzy-
mali 36-latka. Mieszkaniec gmi-
ny wszczął awanturę z partnerką 
oraz zabrał kobiecie pieniądze. Po-
krzywdzona o swojej sytuacji po-
wiadomiła funkcjonariuszy i złoży-
ła zawiadomienie o przestępstwie. 
Mężczyzna już usłyszał zarzuty, 
a prokurator objął go policyjnym 
dozorem, zakazem zbliżania i kon-
taktowania się z partnerką

Policjanci przyjęli zawiadomienie 
o przemocy domowej, do której do-

chodziło w jednej z rodzin w gminie. 
Jak wynikało z przesłuchania po-

krzywdzonej, jej 36-letni partner od 
kilku miesięcy znęcał się nad kobietą 
zarówno psychicznie, jak i fizycznie. 
Pokrzywdzona był obrażana, wy-

śmiewana, szarpana, bita po twarzy. 
Agresja partnera zmuszała kobietę 
do nocowania poza domem. Po ko-

lejnej awanturze, do której doszło 
w minioną środę, kiedy to 36-latek 
ukradł pokrzywdzonej pieniądze, 
kobieta zdecydowała się o swojej 
sytuacji opowiedzieć śledczym i na-

stępnego dnia przyszła do komi-
sariatu. Jeszcze tego samego dnia 
mundurowi zatrzymali domowego 
agresora. Mężczyzna noc spędził 
w policyjnej celi. Następnego dnia 
36-latek usłyszał zarzuty kradzieży 
oraz znęcania się nad osobą najbliż-

szą. Na wniosek policjantów proku-

rator zastosował wobec mężczyzny 
wolnościowy środek zapobiegawczy 
w postaci dozoru policyjnego oraz 
zakaz zbliżania i kontaktowania się 
z pokrzywdzoną. Za popełnione 
przestępstwa może mu grozić kara 
nawet 5 lat pozbawienia wolności.

KPP: Legionowo
/ Nowy Dwór Maz.

/ Pułtusk
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W sobotę, 18 maja, 
kilkudziesięciu 
młodych ludzi 
wypowiedziało słowa 
roty przysięgi, wstępując 
w szeregi Związku 
Strzeleckiego „Strzelec”. 
Uroczystość odbyła 
się po intensywnym, 
wielotygodniowym 
szkoleniu, które 
przygotowało ich do 
pełnienia służby na rzecz 
Ojczyzny

Nowi Strzelcy z podwar-
szawskich powiatów, pod-
opieczni podporucznika Ma-
riusza Kostaniaka z Jednostki 
Strzeleckiej 1404, będą teraz 
kontynuować swoją edukację 

i doskonalić umiejętności nie 
tylko w ramach Związku, ale 
także poprzez uczestnictwo 
w specjalistycznych szkole-
niach, między innymi w Jed-
nostce Specjalnej Żandar-
merii Wojskowej w Mińsku 
Mazowieckim.

Przyrzeczenie, które złoży-
li, zobowiązuje ich do stawia-
nia dobra Rzeczypospolitej 
Polskiej ponad wszystko inne, 
do obrony jej niepodległości 
oraz do służby Ojczyźnie ca-
łym swoim życiem. To ważny 
krok w ich osobistym rozwo-
ju, a także wkład w budowa-
nie silnej i bezpiecznej Polski. 
Dowódca jednostki, po za-
kończonej przysiędze przy-
pomniał Strzelcom o trzech 
rodzajach patriotyzmu. 
Pierwszy to ten, w którym 

czcimy pamięć o obrońcach 
Polski, kultywujemy jej tra-
dycje i zwyczaje. Drugi, to 
patriotyzm ekonomiczny, ale 
jest i patriotyzm prezento-
wany przez żołnierzy. Jest 
nim gotowość do walki i od-
dania życia w obronie granic 
Rzeczypospolitej. 

Związek Strzelecki „Strze-
lec” to organizacja o bogatej 
historii i tradycji, która kształ-
ci młodych ludzi w duchu pa-
triotyzmu, odpowiedzialności 
i służby społecznej. Członkowie 
Związku angażują się w różno-
rodne działania na rzecz lokal-
nych społeczności, biorą udział 
w uroczystościach państwo-
wych i patriotycznych, a także 
doskonalą swoje umiejętności 
w zakresie strzelectwa, survi-
valu i innych dziedzinach.

Wstąpienie w szeregi 
„Strzelca” to nie tylko za-
szczyt, ale przede wszystkim 
zobowiązanie do działania 
na rzecz dobra wspólne-
go. Nowi Strzelcy, którzy 

złożyli przyrzeczenie, mają 
teraz szansę udowodnić swo-
ją wartość i przyczynić się 
do rozwoju swojej Ojczyzny. 
Każdy z nich, swe postano-
wienie poparł wezwaniem 

o pomoc: „Tak mi dopomóż 
Bóg!”

Młodym strzelcom w tym dniu 
towarzyszyli najbliżsi - rodzice, 
dziadkowie i rodzeństwo.

Piotr Korycki

Dla dobra Rzeczypospolitej

W Chrcynnie odbyło się 
wyjątkowe wydarzenie spado-
chronowo-historyczne – druga 
lekcja historii o cichociem-
nych spadochroniarzach Ar-
mii Krajowej. Była to dosko-
nała okazja, aby zgłębić jedną 
z najbardziej fascynujących 
kart polskiej historii II Wojny 
Światowej.

Goście mieli okazje wysłu-
chaćwyczerpującejprelekcji 
o skokach cichociemnych do 
okupowanej Polski, którą po-
prowadziła Agnieszka Poloń-
czyk-Sudoł, wnuczka cicho-
ciemnego Bolesława „Krysz-
tała” Polończyka. Agnieszka 

jest współautorką niedawno 
wydanego albumu „Tam, gdzie 
skakali nocą... Historia wybra-
nych zrzutowisk cichociem-
nych na terenie Generalnego 
Gubernatorstwa”.

Wielkim zainteresowaniem 
cieszył się też pokaz histo-
rycznego sprzętu spadochro-
nowego i broni używanej 
przez cichociemnych w czasie 
II Wojny Światowej prezento-
wany przez oficera jednostki 
specjalnej „Grom”, która nosi 
imię Cichociemnych.

Na koniec, mimo obaw 
o silny wiatr, zgromadzonych 
zaproszono na rekonstrukcję 

zrzutu skoczków i sprzętu, co 
pozwoliło uczestnikom lepiej 
zrozumieć, jak wyglądały te 
operacje i wspólnie przeżyć 
lekcję historii, która żywo od-
dała ducha tamtych czasów.

Kim byli
Cichociemni. Dziewięciu 

z nich zginęło podczas lotu 
lub podczas skoku. 94 zginęło 
z rąk niemieckich, a kolejnych 
dziewięciu zamordowali ko-
muniści już po wojnie. 

Cichociemni to żołnierze 
Polskich Sił Zbrojnych, szko-
leni od 1940 r. w Wielkiej 
Brytanii oraz od końca 1943 r. 
m.in. we Włoszech, przezna-
czeni do służby w szeregach 
Związku Walki Zbrojnej i Ar-
mii Krajowej. Po zaprzysięże-
niu na Rotę AK byli przerzu-
ceni drogą lotniczą na teren 
okupowanej Polski. W więk-
szości cichociemni wykonali 
skok bojowy, a siedmiu z nich 
wysiadło z samolotu podczas 
operacji typu „MOST”. Do 
grupy cichociemnych zalicza 
się również tych, którym nie 
było dane stanąć na ojczystej 
ziemi, gdyż zginęli w czasie 
lotu.

Najbardziej znanymi wśród 
tej grupy żołnierzy byli: mjr 
dypl. Jan Górski „Chomik” 
– pomysłodawca wspólnie 
z „Kotwiczem” łączności lot-
niczej z krajem

ppłk Maciej Kalenkiewicz 
„Kotwicz” – pomysłodawca 
łączności lotniczej z krajem

gen. Leopold Okulicki 
„Niedźwiadek” – Komendant 
Główny AK

płk Józef Spychalski – ko-
mendant Okręgu Kraków AK

mjr Jan Piwnik „Ponury” 
– dowódca partyzancki AK 
w Górach Świętokrzyskich 
i na Nowogródczyźnie

kpt. Hieronim Dekutow-
ski „Zapora” – dowódca od-
działów partyzanckich AK, 
Delegatury Sił Zbrojnych na 
Kraj oraz Zrzeszenia Wolność 
i Niezawisłość

gen. Elżbieta Zawadzka 
„Zo” – pracownik Wydziału 
Łączności Zagranicznej Ko-
mendy Głównej Armii Kra-
jowej Zagroda, emisariuszka 
Komendanta Głównego AK 
Stefana Roweckiego.

Wywalcz wolność lub zgiń
Chętnych było kilka tysięcy.  
Na wyczerpujący kurs przyjęto prawie 
2500 ochotników. Ukończyło go zaledwie 
605, z czego 579 zakwali�kowano  
do wykonania zadania. Do okupowanej 
Ojczyzny wysłano 316
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Czy mogę cię 
o coś prosić?

Związki mają to do siebie, że są pełne tajemniczych 
znaków i zawirowań. Na przykład moja Jola mówi do 
mnie: „ty już w ogóle ze mną nie rozmawiasz” równie 
często jak „nie mam teraz czasu, gdybyś mi więcej poma-
gał, to moglibyśmy teraz porozmawiać”. To jeszcze nic 
– odpowiedział Solejuk – Jak moja mówi: „chciałabym 
cię prosić tylko o jedno”, to wiadomo, że będzie cała li-
tania. I to najczęściej nie mająca nic wspólnego z przy-
szłością. Znam to, znam – odpowiedział Hadziuk – ale 
u mnie najważniejsze jest czy na końcu powiedziane jest 
Hadziuk czy Tadeusz. Bo jak Tadeusz, to jest jeszcze szan-
sa. A jak Hadziuk, to pora zmykać. Najlepiej przez okno. 
A dlaczego najlepiej przez okno? – zainteresowałem się 
szczerze, choć zważywszy, że mieszkamy z Jolą na trzecim 
piętrze, nie było to zainteresowanie praktyczne, lecz wy-
nikało z czystej i bezinteresownej żądzy wiedzy. A widzisz, 
Pietrek – odpowiedział Hadziuk z chytrym uśmieszkiem 
– bo to jest wykorzystanie natury ludzkiej. A ona jest ta-
ka, że tylko ostatnia krzywda się liczy. Więc jak wyskoczę 
przez okno prosto na klombik, to cokolwiek by to było, com 
zmalował przedtem, schodzi na dalszy plan i jak się odda-
lam – jedyne co słyszę, to groźby, że okno zamuruje, albo 
kraty włoży. A przecież mogło jej chodzić o zarysowanie 
samochodu, albo spóźnienie z dostawą, albo regularne 
podbieranie na Mamrota z oszczędności na czarną godzi-
nę. Poważne sprawy. A klombik poważny nie jest, bo tam 
taki chodniczek jest, na który skaczę, więc kwiatkom to nie 
wadzi. A jak Celina wyjrzy i zobaczy, że kwiatki całe, to od 
razu lepszy humor ma, a co ważniejsze mnie już tam nie 
ma. Więc zostaje sama ze swoim lepszym humorem, co na 
pożycie małżeńskie w sumie raczej dobry wpływ ma, choć 
to pożycie raczej już nieczęste i przypadkowe.

Znam, znam – zakrzyknął Solejuk – przecie ja tyle dzie-
ci mam, bo najprościej żonę udobruchać dobrym seksem, 
a że powodów było dużo, to i urobek okazały. Tylko teraz to 
nie działa, bo nawet jak seks super, to dzieci z tego nie ma 
i dobroczynny wpływ trwa parę godziny najwyżej, a nie 9 
miesięcy jak dawniej. Bo moja żona tak ma, że najbardziej 
mnie kocha, jak w ciąży jest. Doktor Wezół twierdzi, że to 
uzasadnienie naukowe ma, ale zakazałem mu mówić jakie, 
żeby efektu nie zepsuł. Bo nauka to do siebie ma, że jak już 
coś wyjaśni, to najczęściej zrujnuje. Taka miłość na przy-
kład przez tysiąclecia z serca się brała i było dobrze, a jak 
się okazało, że z mózgu i receptorów, to od razu wszystko 
się poplątało. No i nic dziwnego, bo z mózgu się różne 
rzeczy biorą, dobre i złe, a z serca tylko miłość i przy-
jaźń, dwa uczucia najwspanialsze, których nie powinno 
się mieszać z typowymi wytworami mózgowymi, takimi jak 
kac, chandra i ogólne wkurzenie na świat i okolice czyli 
politykę. A miłości z polityką nie wolno mieszać, i przy-
jaźni też, bo z jednego i drugiego nic nie będzie, więc to 
rozczarowujące i w zasadzie depresyjne, że jedno i drugie 
początek ma w mózgu.

Myśl była tak głęboka, że aż my zamarli i w tym za-
marciu zauważyli, że Japycz nic nie mówi. Znaczy trzeba 
dopytać. Bo on w zwyczaju ma największe prawdy, i te 
trudne i te najwspanialsze, za milczeniem skrywać. No to 
my dopytali. Ale tylko machnął ręką i zamiast w kierunku 
tych najwspanialszych, po te najtrudniejsze się udał. Przy-
jaciele moi – mówi – o czym tu gadać, jak my już starzy 
jesteśmy? Dawniej jak się prosiłeś u kobiety, to zazwyczaj 
chodziło o seks. A teraz?! Lekarstwo podaj proszę kocha-
nie. Czy możemy już zgasić światło i spać? Odpocznij pro-
szę, bo jak ty się męczysz, to i ja zmęczony. Ot, takie tam 
proszenia, nieistotne i bez konsekwencji. A jak awantura 
z tego się bierze, to jeszcze gorzej, bo nie ma o co.

Zamyślili my się nad tym na poważnie, ale humoru nam 
to nie poprawiło. Bo doszło do nas, że starość tak ma, że 
czy prosisz czy nie prosisz, żadnych konsekwencji miłych 
z tego nie ma. Najwyżej same niemiłet.

Pietrek

Od Jadwigi 
do Anny 
Jagiellonki 
– królowe 
Polski
Panowanie Jagiellonów to okres największej potęgi państwa polskiego, 
rozkwitu demokracji szlacheckiej i kultury staropolskiej. To również czas 
silnych kobiet, które odcisnęły wyraźny ślad na ówczesnych wydarzeniach. 
Królowe Polski – warto przypomnieć o nich również przy okazji Dnia Matki.

Jadwiga Andegaweńska
Córka Ludwika Węgier-

skiego i Elżbiety Bośniaczki, 
prawnuczka Władysława Ło-

kietka, Jadwiga Andegaweń-

ska była kimś więcej niż tyl-
ko królową. Była królem Pol-
ski, a do tego pełniła ważną 
funkcję „łącznika” między 
krwią piastowską a władca-

mi z nowej dynastii. Gdyby 
tylko udało się jej urodzić 
następcę tronu, potomkowie 
Mieszka I i Bolesław Chro-

brego jeszcze dłużej zasiada-

liby na krakowskim tronie

Urodzona najprawdopo-

dobniej w lutym 1374, nie 
od początku szykowana była 
na tron polski – pierwotnie 
kandydatką miała być jej 
starsza siostra Maria, wyda-

na później za Zygmunta Luk-

semburskiego i władająca na 
Węgrzech. W wieku 4 lat 
zaręczono ją z ośmioletnim 
Wilhelmem Habsburgiem. 

W 1384 r., dwa lata po 
śmierci Ludwika Węgier-
skiego, matka podjęła decy-

zję o osadzeniu jej na tronie 
krakowskim.

Opiekę nad małoletnią kró-

lową przejęli możnowładcy 
małopolscy, którzy zadecy-

dowali o zerwaniu zaręczyn 
z Habsburgiem i wydaniu 
Jadwigi za wielkiego księcia 
litewskiego Jagiełłę. 

W lutym 1386 r., tuż po 
łacińskim chrzcie Litwina 
i przyjęciu przez niego imie-

nia Władysław, królowa po-

ślubiła go, mając wówczas 
12 lat (Jagiełło miał wtedy 
ponad dwadzieścia lub trzy-

dzieści lat).

Pieczęć majestatyczna Jadwigi Andegaweńskiej z 1386 r.

Królowa aktywnie angażo-

wała się w politykę – popro-

wadziła wyprawę wojskową 
na Ruś Czerwoną, przyjęła 
hołd hospodara mołdawskie-

go oraz prowadziła negocja-

cje z Zakonem Krzyżackim. 
Otoczyła również opieką 
intelektualistów dworskich 
oraz fundowała wiele no-

wych kościołów. Niestety, 17 
lipca 1399 r. zmarła w wyni-
ku komplikacji po urodzeniu 
swojej jedynej córki Elżbiety 
Bonifacji (dziecko zmarło 
kilka dni wcześniej). Królo-

wą pochowano w katedrze 
wawelskiej, zgodnie z jej 
ostatnią wolą przekazując 
klejnoty na rzecz Akademii 
Krakowskiej. Po śmierci 
władczyni otoczono ją kul-
tem, ukoronowanym wynie-

sieniem jej na ołtarze przez 
Jana Pawła II (beatyfikacja 
1979 r., kanonizacja 1997 r.).

Zo�a Holszańska
To, co nie powiodło się 

Jadwidze, a także dwóm 
kolejnym żonom Jagiełły: 
Annie Cylejskiej i Elżbiecie 
Granowskiej, udało się do-

piero jego czwartej małżonce 
– Zofii Holszańskiej. Do dziś 
jednak kulisy „przedłużenia” 
panowania dynastii jagiel-
lońskiej w Polsce są słabo 
znane, ocierając się niemalże 
o skandal obyczajowy.

Sonka Holszańska, uro-

dzona ok. 1405 r., pochodzi-
ła ze zruszczonej litewskiej 
rodziny możnowładczej. Jej 
dziadkiem był Dymitr Star-
szy Olgierdowic, przyrodni 
brat Jagiełły. Po śmierci Elż-

biety Gronowskiej w 1420 r. 
Władysław II odwiedził po-

łożony niedaleko Mohylewa 
Druck, gdzie poznał Sonkę 
przebywającą tam po śmier-
ci swojego ojca wraz z mat-
ką i siostrami. Król polski, 
szukający żony, która dałaby 
mu następcę tronu, zwrócił 
uwagę na litewską księżnicz-

kę i w lutym 1422 r. pojął ją 
za żonę. Holszańska przyjęła 
wówczas chrzest w obrządku 
łacińskim, otrzymując imię 
Zofia.

Koronacja Sonki/Zofii 
odbyła się jednak dopiero 
w 1424 r. W październiku 
tego samego roku urodził 
się pierwszy Jagiełły – Wła-

dysław. Królewska para 
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rozpoczęła starania o zapew-

nieniu mu następstwa tronu. 
Najprawdopodobniej w 1426 
r. urodził się drugi syn na-

zwany Kazimierzem, zmarł 
on jednak w wieku niemow-

lęcym. W 1427 r. królową Zo-

fię oskarżono o cudzołóstwo 
i romans m.in. z królewskimi 
rycerzami Hińczą z Rogowa, 
Piotrem Kurowskim i Janem 
Koniecpolskim. Na dworze 
wybuchł skandal, gdyż plot-
ki takie podważały ojcostwo 
Jagiełły. Król postawił żonę 
przed sądem, jednak po zło-

żeniu przez Zofię przysięgi 
oczyszczającej sprawa osta-

tecznie ucichła. W 1427 r. 
urodził się trzeci syn Sonki 
i Jagiełły – Kazimierz. Tym 
razem nie kwestionowano 
już ojcostwa Władysława II.

Królowa Zofia, chociaż nie 
pełniła nigdy funkcji regenta, 

była silnie zaangażowana 
w politykę dworską. W 1431 
r. zmarła Jadwiga, córka 
Jagiełły i Anny Cylejskiej, 
uznawana przez część klasy 
politycznej za główną na-

stępczynię tronu. O jej śmierć 
oskarżano właśnie Sonkę. 
Wpływ królowej zwiększył 
się po śmierci męża i objęciu 
tronu najpierw przez Włady-

sława III, a później Kazimie-

rza IV Jagiellończyka. Jako 
królowa-matka Holszańska 
miała niemałe znaczenie 
w ówczesnym układzie po-

litycznym. Znana była także 
z działalności fundacyjnej. 
Najważniejszą jej zasługą 
było jednak zlecenie prze-

tłumaczenia w 1453 r. Biblii 
na język polski. Tzw. „Biblia 
królowej Zofii” jest najstar-
szym zachowanym polskim 
tekstem Starego Testamen-

tu, tłumaczonym jednak 

z czeskiego, a nie łaciny. 
Królowa zmarła 21 września 
1461 r. w Krakowie.

Elżbieta  
Rakuszanka

Prawdziwą „matką królów” 
była jednak małżonka Ka-

zimierza IV Elżbieta Habs-

burg, znana powszechnie pod 
przydomkiem „Rakuszanka”. 
To jej synowie, wychowywa-

ni przez Jana Długosza, ob-

jęli trony trzech monarchii 
europejskich, jeden z nich 
wyniesiony został na ołtarze, 
najmłodszy zaś otrzymał ka-

pelusz kardynalski.

Urodzona na przełomie 
1436 i 1437 roku Elżbieta 
była córką króla niemieckie-

go, czeskiego i węgierskiego 
Albrechta II Habsburga oraz 
Elżbiety Luksemburskiej 
i siostrą Władysława Pogro-

bowca, króla Czech i Węgier. 
Pierwotnie zaręczona z księ-

ciem saskim Fryderykiem 
Łagodnym, w 1454 r. zosta-

ła wydana za Kazimierza 
Jagiellończyka.

W okresie między 1456 
a 1482 rokiem Elżbieta uro-

dziła trzynaścioro dzieci. 
Jedynie dwoje z nich (dwie 
córki noszące imię Elżbieta) 
zmarło w wieku niemowlę-

cym (królewicz Kazimierz, 
kanonizowany w 1521 r., pa-

tron Rzeczpospolitej Obojga 
Narodów, zmarł w dojrzałym 
wieku 26 lat). Warto dodać, 
że obok pełniących znamie-

nite funkcję synów (króla-

mi zostali Władysław, Jan 
Olbracht, Aleksander oraz 
Zygmunt, Fryderyk został 
biskupem krakowskim, ar-
cybiskupem gnieźnieńskim 
i kardynałem), również jej 
córki zostały małżonkami 
książąt Rzeszy Niemieckiej 
(bawarskiego, brandenbur-
skiego, pomorskiego, saskie-

go i legnickiego).

Po śmierci Władysława Po-

grobowca w 1457 r. Elżbieta 
stała się jedną z pretendentek 
do tronu czeskiego, przeno-

sząc prawa do niego na swo-

jego najstarszego syna Wła-

dysława. Ostatecznie królem 
Czech został wówczas Jerzy 
z Podiebradu, jednak syn 
Kazimierza IV i Rakuszanki 
objął tron w Pradze w 1471 
r. na mocy układu z Jerzym. 
Królowa zmarła w 1505 r., 
zachowując istotną pozycję 
na dworze krakowskim/

Bona Sforza
Gdy myślimy o wybitnych, 

zdecydowanych królowych 
odgrywających kluczową 
rolę w dworskiej polityce, 
przed oczami staje nam jed-

na kobieta – Bona Sforza. 
Czy to zasługa czarno-bia-

łej legendy, czy też serialu 
telewizyjnego w reżyserii 
Janusza Majewskiego, pod-

skórnie czujemy, że była to 
osobowość wybitna.

Bona Sforza d’Aragona, 
urodzona 2 lutego 1494 r., 
była córką księcia Mediola-

nu Giana Galeazza Sforzy 
i Izabeli Aragońskiej. W tym 
samym roku, po śmierci ojca 
i objęciu rządów w księstwie 
przez jego stryja Ludovi-
ca Sforzę, wraz z siostrami 
i matką przeniosła się do 
Bari. Celem Izabeli, chcącej 
walczyć o odzyskanie pozy-

cji politycznej, było znale-

zienie Bonie dobrego męża. 
Taką „okazją” był król polski 
Zygmunt I Stary, owdowiały 
po śmierci Barbary Zapolyi 
w 1515 r. W 1518 r. Bona 
poślubiła Jagiellona i została 

koronowana na królową 
Polski.

Bona urodziła Staremu 
cztery córki (Izabelę, Zofię, 
Annę i Katarzynę), w 1520 r. 
na świat przyszedł następca 
tronu Zygmunt August. Sie-

dem lat później, w wyniku 
wypadku na polowaniu, kró-

lowa urodziła przedwcześnie 
drugiego syna Olbrachta, któ-

ry jednak od razu zmarł. Wy-

padek ten uniemożliwił am-

bitnej monarchini posiadania 
dalszego potomstwa i skut-
kował otoczeniem dodatko-

wą opieką pierworodnego 
syna. Udało się jej doprowa-

dzić, jeszcze za życia męża, 
do objęcia przez Zygmunta 
Augusta mitry wielkoksią-

żęcej na Litwie (1527/1528) 
oraz korony polskiej (1530 – 
jedyna elekcja vivente rege 

w historii Polski).

Bona stworzyła własne 
stronnictwo polityczne, któ-

rego celem było wzmocnie-

nie władzy królewskiej. Wy-

woływało to sprzeciw opozy-

cji szlacheckiej, skutkujący 
powstaniem czarnej legendy 
królowej. Prowadziła polity-

kę antyhabsburską, utrzymu-

jąc kontakty z Francją, Turcją 
oraz królem węgierskim Ja-

nem Zapolyią. Dążyła do in-

korporacji Prus Książęcych. 
Prowadziła też aktywną po-

litykę gospodarczą, groma-

dząc liczne dobra w Wielkim 
Księstwie Litewskim i na 
północnym Mazowszu. Jako 
osoba wykształcona wspie-

rała kulturę i edukację mło-

dzieży, wprowadziła także 
na dworze krakowskim euro-

pejskie zwyczaje.

Pod koniec życia męża, 
w wyniku wyjazdu Zygmun-

ta Augusta na Litwę i jego 
małżeństwa z Barbarą Ra-

dziwiłłówną, Bona została 
odsunięta od głównego nurtu 
życia politycznego w kraju. 
Gdy w 1548 r. zmarł Zyg-

munt Stary, królowa wraz 
z córkami przeniosła się na 
Mazowsze. Nie popierała 
małżeństwa ukochanego syna 
z Radziwiłłówną, posądzano 
ją nawet o inspirowanie jej 
śmierci. W 1556 r. powróci-
ła do swoich włoskich dóbr 
w rejonie Bari. Rok później, 

19 listopada 1557 r. zmarła 
otruta przez własnego dwo-

rzanina, opłacanego przez 
Habsburgów.

Anna Jagiellonka
Ostatnim przedstawicie-

lem Jagiellonów na polskim 
tronie była Anna, córka 
Zygmunt Starego i Bony. Po-

dobnie jak Jadwiga, po bez-

dzietnej śmierci Zygmunta 
Augusta została wybrana na 
króla Polski, a dwie pierwsze 
elekcje miały na celu znale-

zienie jej męża, z którym za-

łożyć miała kolejną dynastię 
królewską.

Urodzona w 1523 r. Anna, 
w przeciwieństwie do swo-

ich sióstr (Izabela wyszła za 
króla Węgier Jana Zapolyię, 
Katarzyna za króla Szwecji 
Jana Wazę a Zofia za księcia 
brunszwickiego Henryka II) 
nie została wydana za mąż 

za jednego z monarchów eu-

ropejskich. Kandydatem do 
ręki królewny był co prawda 
królewicz duński Magnus, 
jednak Zygmunt August nie 
wyraził na to małżeństwo 
zgody. Pod koniec życia bra-

ta Anna, przebywająca na 
Mazowszu, popadła z nim 
w konflikt.

Śmierć Zygmunta Au-

gusta i konieczność elekcji 
nowego władcy sprawiły, 
że Anna Jagiellonka stała 
się jedną z najważniejszych 
postaci układu politycznego 
w Rzeczpospolitej. Pierw-

szym kandydatem na jej mę-

ża był Henryk Walezy, który 
jak powszechnie wiadomo, 
w czerwcu 1574 r. porzucił 
tron polski. Warto dodać, że 
Anna miała za złe Henryko-

wi przekazanie zarządzane-

go przez nią starostwa kny-

szyńskiego jej ówczesnemu 
konkurentowi politycznemu 
Janowi Zamoyskiemu. Przy-

szły kanclerz w grudniu 1575 
r. doprowadził w czasie dru-

giej elekcji do okrzyknięcia 
Anny królem Polski i „przy-

dania jej za męża” księcia 
siedmiogrodzkiego Stefana 
Batorego. Ślub i koronacja 
pary królewskiej odbyła się 
1 maja 1576 r. Energiczny 
Węgier odsunął ją jednak na 
boczny tor spraw politycz-

nych, co skutkowało także 
kryzysem małżeńskim – An-

na, w chwili zamążpójścia 
mająca 53 lata, uchodziła za 
osobę nieatrakcyjną i nudną.

Po śmierci Batorego w 1586 
r. postanowiła dalej odgry-

wać ważną rolę polityczną. 
W następnej elekcji usilnie 
promowała kandydaturę 
swojego siostrzeńca, Zyg-

munta III Wazy. Po objęciu 
przez niego tronu miała na-

dzieję, że będzie rządzić jako 
regentka króla Polski i Szwe-

cji. W 1592 r. popadła w kon-

flikt z młodym władcą, co 
skutkowało wycofaniem się 
z polityki. Zmarła 9 września 
1596 r. w Warszawie, pocho-

wano ją w Kaplicy Zygmun-

towskiej na Wawelu.

Tomasz Leszkowicz
histmag.org

Wizerunek Zo�i Holszańskiej (Justus Decjusz,  Drzewo 
genealogiczne Jagiellonów , drzeworyt z 1519 r.). 

Elżbietka Rakuszanka, XVI-wieczna kopia portretu 
z XV stulecia.

Królowa Bona Sforza (Justus Decjusz, De vetustatibus 
Polonorum liber I. De Jagellonum familia liber II. De 
Sigismundi regis temporibus liber III , 1521).

Anna Jagiellonka w stroju koronacyjnym  – portret 
pędzla Martina Kobera, 1576.
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WIECZNE ŚCIBOLENIE...  
W wiecznej promocji (3)

Domostwo 
Borynów
Prezentujemy 
kolejny fragment 
niedawno wydanej 
książki Antoniego 
Kawczyńskiego

Hanka dopinguje swoje-

go Antka, by przed nadcho-

dzącą zimą chałupę ogacił. 
To samo dzieje się w na-

szym mieście. Betonowe 
pudła także trzeba ogacić. 
Robi się to od paru ładnych 
lat, blok po bloku zostaje 
ogacony.

Przyszła kolej na nasz 
mrowiskowiec. Już nie 
wiązkami opałowego 
drewna go obłożono, lecz styropianem. Założono nowe 
parapety, pomalowano balkonowe balustrady. A gdy 
roboty zakończono, zarząd spółdzielni chciał wiedzieć, 
jak ich jakość oceniają mieszkańcy. Nie uchyliłem się od 
udziału w ankiecie i moja ocena była pochlebna. Dostar-
czony mi formularz wypełniłem w taki sposób, że można 
by go uznać za laurkę.

Nie należało być takim wyrywnym, byłoby lepiej 
wstrzymać się z wyrażeniem opinii, bo dopiero po upły-

wie paru miesięcy ujawnił się faktyczny stan rzeczy. Far-
ba z balustrad, straszliwie rozcieńczona, oblazła. Wyszło 
na jaw, że boczne elementy parapetów zostały zaledwie 
„przyplute” i za lada potrąceniem odpadały. Przyklejone 
do murów płyty styropianu pokryto tynkiem białym i po-

łyskliwym – największe cholerstwo, jakiego dopuściła się 
ekipa budowlańców. Gdyby przyszło dzisiaj wypełnić 
wspomniany formularz, napisałbym co następuje:

Dawniej patrzenie na ściany okolicznych domów koiło 
wzrok. Teraz w popołudniowej i przedwieczornej porze, 
gdy się blask słoneczny odbija od świeżo otynkowanych 
fasad, trzeba odwracać oczy, by nie oślepły. Uciekać 
z oczami, żeby ich nie urazić i nie uszkodzić. Wolał-
bym wyrzec się zaoszczędzonego ciepła i zamiast fatal-
nej okładziny mieć w polu widzenia dawne zielonkawe 
i beżowe powierzchnie. Tragiczne: po wyjściu na balkon 
w słoneczny dzień nie móc patrzeć we wszystkie strony. 
To draństwo, żebym musiał plecami zwracać się ku ścia-

nom, co świecą jak, za przeproszeniem, psu jaja. 
Mieszkałem tu z matką, dopóki nie umarła. Pamię-

tam moment, gdy oboje jednocześnie, stojąc obok siebie, 
wyglądaliśmy przez okno. Właśnie wtedy zwróciła na-

szą uwagę boczna, bezokienna ściana najbliższego do-

mu – pokryta mozaiką, mieszaniną białych i zielonych 
kamyczków.

– A dalej już nie tak pstrokato – zauważyła matka 
przenosząc wzrok na odległe bloki osiedla. – Tam ściany 
gładkie.

– Tam takie same, też z kamyczków. Tylko że z daleka 
wszystko się zlewa – mówiłem zataczając dłonią przed 
oczami.

– Ano tak – zreflektowała się matula. 
...Stara historia: zadawanie sobie trudu, by wspomi-

nek rzucić na papier i – zapominanie o notatce. Utrwa-

lam wspomnienie po raz drugi, nie pamiętając o zapisie 
pierwotnym. Ponieważ jednak w naturze nic nie ginie, po 
miesiącach lub latach wpada mi on w ręce.

Rzucić do kosza? Ręka odmawia posłuszeństwa. Jedno 
i drugie jest równie dobre albo równie złe. Jedno i drugie, 
w zależności od nastroju, wydaje się zajmujące lub nudne. 
Niech wszystko zostanie. Od przybytku... itd.

...Po przeprowadzce wylądowaliśmy, matka i ja, w in-

nym mieście. Widok z okien nowego mieszkania zupełnie 
niepodobny do scenerii otaczającej nasz poprzedni dom. 
Teraz było to blokowisko, gromada betonowych pudeł 
o fasadach zdobnych identyczną mozaiką. Monotonię 
przerywał jedynie kolor: tu i ówdzie beżowy, gdzie in-

dziej zielonawy.
– Te pobliskie bloki są pstre – zauważyła matka. – 

A tam dalej...
Istotnie, na ścianach najbliższych domów dawało się 

dostrzec zielonawe lub beżowe kamyczki, podczas gdy 
na dalszych zieleń i beż były jednolite.

Staliśmy obok siebie, z twarzami przy szybie, wpatrze-

ni w rozległy pejzaż. Zorientowałem się, że gładkość tych 
oddalonych ścian to optyczne złudzenie.

Rozpostartą dłonią zatoczyłem przed oczami kółko, 
mówiąc:

– Ściany są wszędzie takie same, a tylko z daleka 
wszystko się zlewa.

– Ano tak – przyznała mateczka.
A.K.

Książka opublikowana 
przez Wydawnictwo 
TiO. Do nabycia w 
księgarni „U Leszka”; 
Legionowo, Stefana 
Batorego 10

Nigdy nie zrezygnujemy z „ó” czy „rz”. 
Pisownia tych znaków uwarunkowana 
jest systemem języka. Gdybyśmy 
mieli zapisywać „kruwka”, to nie 
zauważalibyśmy związku tego 
słowa z „krową” - powiedziała PAP 
przewodnicząca Rady Języka Polskiego 
(RJP) prof. Katarzyna Kłosińska.

RJP uchwaliła zmiany zasad orto-

grafii. W komunikacie przedstawiono 
jedenaście punktów, które zaczną obo-

wiązywać 1 stycznia 2026 r. Dotyczą 
one m.in. pisowni nazw mieszkańców 
miast wielką literą (np. Warszawiak 
zamiast warszawiak), wprowadzenia 
rozdzielnej pisowni cząstek -bym, -byś, 
-by, -byśmy, -byście ze spójnikami (np. 
Zastanawiam się, czy by nie pojechać 
w góry), a także ujednolicenia zapisu 
dużą literą nazw obiektów przestrzeni 
publicznej (np. Osiedle Tysiąclecia, Plac 
Zbawiciela, Kopiec Wandy) z utrzyma-

niem pisowni wyrazu „ulica” małą literą 
(np. ulica Adama Mickiewicza).

Z czego wynika potrzeba 
wprowadzania zmian w ortografii?
Prof. Katarzyna Kłosińska, prze-

wodnicząca RJP przy Prezydium 
Polskiej Akademii Nauk: Zmiany, 
o których zdecydowała RJP, nie doty-

czą usunięcia „ch”, „ó” i „rz”, lecz pi-
sowni łącznej, rozłącznej i z łącznikiem 
oraz małą i wielką literą. Wynikają one 
z potrzeby ujednolicenia lub uprosz-

czenia zasad, a czasami wręcz usank-

cjonowania tego, co jest już w użyciu. 
Kto pamięta, że „rachu-ciachu” pisze-

my z łącznikiem, a „baju, baju” z prze-

cinkiem (lub bez żadnego znaku: „ba-

ju baju”)? Nie rządzi tym w zasadzie 
żadna reguła. Uchwała RJP ujednolica 
zapis takich połączeń. Dla wielu użyt-
kowników niejasne jest też na przykład 
rozróżnienie między czasownikowym 
a przymiotnikowym użyciem imie-

słowów przymiotnikowych, dlatego 
pisownia „nie” z takimi formami była 
kłopotliwa („uczeń nie klasyfikowany” 
czy „uczeń nieklasyfikowany”?). Róż-

nica pomiędzy nimi bywa bardzo płyn-

na. Dlatego w 1997 r. rada wprowadziła 
możliwość pisowni łącznej, a obecnie 
poszła całkowicie ujednoliciła takie 

zapisy (wszystko będzie się pisać łącz-

nie). Reguła o pisowni „pół” jest mało 
znana (a na pewno: rzadko przestrzega-

na) – rzadko widzimy formy „półleżąc” 
i „pół leżąc, pół siedząc”. Reforma to 
ujednolica.

Jak często Rada Języka Polskiego 
decyduje o takich zmianach?
Prof. K.K.: Ostatnia duża zmiana 

ortograficzna została wprowadzona 
w 1936 r., tak że niezbyt często.

Jedenaście zmian po 88 latach. 
Wydaje się, że niewiele.
Prof. K.K.: W RJP zasiadają bada-

cze, którzy ortografią zajmują się od lat 
i wiedzą, jaki jest uzus. Czytam w ko-

mentarzach pod artykułami, że to psu-

cie języka, i odnoszę wrażenie, że spora 
część osób, która o tym pisze, w ogóle 
nie zapoznała się ze zmianami, tylko 
ogranicza się do lektury klikbajtowych 
nagłówków. Czytam, że zmieniliśmy 
„naprawdę” na „na prawdę” i „na pew-

no” na „napewno” i nie mogę uwierzyć 
własnym oczom. A przecież wystarczy 
zajrzeć do źródła, czyli do komunikatu 
RJP.

W komunikacie Rady Języka 
Polskiego czytamy o uproszczeniu 
niektórych zasad pisowni. Czy takie 
upraszczanie ma swoje granice? 
Np. czy zrezygnujemy kiedyś z „ó” 
i zostawimy samo „u”?
Prof. K.K.: Nigdy nie zrezygnujemy 

z „ó” czy „rz”. Pisownia tych znaków 
uwarunkowana jest systemem języka 
i gdyby ją zmienić, stracilibyśmy po-

czucie spójności języka. Inaczej mówiąc 
– gdybyśmy mieli zapisywać „kruwka”, 
to nie zauważalibyśmy związku tego 
słowa z „krową”; forma „aktożyna” nie 
„podpowiadałaby”, że chodzi o marne-

go aktora (bo nie byłoby wymiany „rz” 
: „r”); zapis „muha” nie miałby związku 
z „muszką” itd.

Dlaczego warszawiak stanie się 
Warszawiakiem przez wielkie „W”?
Prof. K.K.: Zawsze tłumaczyłam 

studentom, że nazwy mieszkańców te-

renów od regionu „w górę” zapisujemy 
wielką literą (np. Ślązak), a tych „po-

niżej” – małą. Ten podział nie ma naj-
mniejszego uzasadnienia.

Co z ludźmi, którzy nie przywykną, 
nie będą chcieli się stosować lub 
nie dowiedzą się o zmianach. Będą 
popełniali błędy?
Prof. K.K.: A czy obecnie za popeł-

nianie błędów ortograficznych grożą ja-

kieś konsekwencje? Oczywiście, można 
dostać niższą ocenę ze sprawdzianu, ale 
ludziom, którzy piszą niepoprawnie, 
nie dzieje się żadna krzywda. To oczy-

wiście kwestia świadomości językowej 
i indywidualnej postawy wobec języka. 
Pół żartem, pół serio najpoważniejsza 
konsekwencja to bycie napiętnowanym 
przez tzw. gramatycznych nazistów, ale 
można z tym żyć.

W RJP nie było jednomyślności 
w sprawie zmian.
Prof. K.K.: Było raptem kilka głosów 

odrębnych, ale zdecydowana większość 
poparła zmiany.

Czy będą kolejne zmiany?
Prof. K.K.: Nie, dalszych zmian nie 

będzie. Nie można wprowadzać ich na 
raty, bo to wprowadziłoby chaos. Od 
ostatnich zmian minęło 88 lat, więc 
jestem w stanie wyobrazić sobie, że 
kolejne nie nastąpią za życia członków 
obecnej RJP.

Rozstrzygnięcie RJP będzie wiążące 
np. dla autorów podręczników?
Prof. K.K.: Zgodnie z ustawą o języ-

ku polskim RJP jest instytucją, która ko-

dyfikuje ortografię i interpunkcję. Dla-

tego ogłosiliśmy tę decyzję półtora roku 
wcześniej, aby wydawnictwa i komisje 
egzaminacyjne mogły się do tego przy-

gotować. Tego nie da się zrobić w ciągu 
kilku dni lub miesięcy.

A czy RJP Polskiego podejmie 
wiążącą decyzję w sprawie 
feminatywów?
Prof. K.K.: Rada Języka Polskiego 

dwukrotnie zabierała głos w tej sprawie. 
Ostatnie stanowisko wydano w listopa-

dzie 2019 r. Co znaczy „wiążąca decy-

zja”? Rada jest organem opiniodawczo-
doradczym, nie nakazów ani zakazów. 
Jedynymi obszarami, które podlegają 
ścisłej kodyfikacji, są ortografia i inter-
punkcja, a także nazwy geograficzne.

Patryk Osadnik (PAP)
Serwis Nauka w Polsce 

Nigdy nie zrezygnujemy z „ó” czy „rz”
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Są choroby znane, dobrze 
opisane, ale są i takie, które 
rujnując życie, wciąż pozostają 
zasłonięte murem niewiedzy. 
Jednym z tych ostatnich, jest 
FASD. Tymczasem jest ona 
nieuleczalnym, niegenetycz-

nym zespołem chorobowym, 
który może wystąpić u dzie-

ci, których matki spożywały 
alkohol w czasie ciąży. FASD 
jest zespołem zaburzeń, który 
negatywnie wpływa na roz-

wój fizyczny, psychiczny oraz 
społeczny dziecka, co może 
mieć długotrwałe skutki. Cho-

roba charakteryzuje się wielo-

ma różnorodnymi objawami, 
w tym uszkodzeniami ośrod-

kowego układu nerwowego, 
zaburzeniami neurologicz-

nymi, opóźnieniem rozwoju 
fizycznego i psychicznego, 
zaburzeniami zachowania, 
niedorozwojem umysłowym, 
nadpobudliwością psychoru-

chową oraz wadami rozwojo-

wymi, takimi jak wady serca 
i stawów.

Dzieci dotknięte FASD mo-

gą mieć trudności z uczeniem 
się, koncentracją uwagi, pa-

mięcią oraz zdolnością do roz-

wiązywania problemów. Do-

datkowo, mogą wystąpić pro-

blemy z koordynacją ruchową, 
zaburzeniami mowy, relacjami 
z ludźmi oraz przestrzeganiem 
norm społecznych.

Deficyty związane z FASD 
mają wpływ na rozwój inte-

lektualny oraz społeczny za-

równo w okresie dorastania, 
jak i po osiągnięciu dorosło-

ści. Najcięższą formą uszko-

dzeń wywołanych prenatalną 
ekspozycją na alkohol jest 
Płodowy Zespół Alkoholowy 
(FAS). W przypadku FAS, 
oprócz uszkodzeń ośrodkowe-

go układu nerwowego, wystę-

pują również prenatalne i po-

stnatalne zaburzenia wzrostu, 
jak również dysmorfie twarzy, 
takie jak wąskie szpary po-

wiekowe, brak rynienki pod-

nosowej i górnej czerwieni 
wargowej.

Do często występujących 
cech fizycznych należą tak-

że małogłowie (mikrocefa-

lia), spłaszczona środkowa 
część twarzy, krótki, zadarty 
nos, mała żuchwa, niesyme-

trycznie osadzone uszy oraz 
zmarszczka nakątna w kąciku 
oka. Należy jednak pamiętać, 
że powyższe cechy nie zawsze 
muszą świadczyć o uszkodze-

niach wywołanych ekspozycją 
płodu na alkohol. Oceny tego, 
czy występowanie danej ce-

chy jest związane z płodową 
ekspozycją na alkohol, może 
dokonać jedynie lekarz.

Najważniejszym przesła-

niem związanym z FASD jest 
to, że zaburzeniom tym moż-

na w 100% zapobiec poprzez 
abstynencję w ciąży. Jest to 
jedyny pewny sposób ochrony 
dziecka przed tym poważnym 
zagrożeniem.

ŻYCIE Z FAS:  
Relacja  

Małgorzaty Karolczuk
Nazywam się Małgorzata 

Karolczuk i dokładnie 13 lat 
temu życie moje i mojego męża 

wywróciło się do góry nogami. 
Od tego czasu jesteśmy ro-
dzicami adopcyjnymi dwójki 
dzieci z Płodowym Zespołem 
Alkoholowym.

Adoptując nasze pierwsze 
dziecko, czyli syna, nie mie-
liśmy pojęcia, czym jest FAS. 
Psycholodzy podczas przygo-
towań w Ośrodku Adopcyjnym 
niewiele nam na ten temat mó-
wili, może poza tym, żebyśmy 
się nie decydowali na takie 
dzieci, bo są to trudne dzieci 
i sobie nie poradzimy. Nie ma 
nic gorszego, jak przyjąć pod 
opiekę dziecko chore, ale we-
dług psychologów zdrowe. Pa-
miętam, jak psycholog przez 
telefon poinformował mnie, że 
jest chłopiec i jest zdrowy. Dziś 
po latach wiem, co oznacza 
zdrowy – niezdiagnozowany.

Od osoby na wózku inwa-
lidzkim nie oczekuje się, że 
będzie skakać na skakance, 
ale od osoby z FASD oczekuje 
się trudniejszych rzeczy. War-
to bowiem wiedzieć, że FAS to 
niepełnosprawność ukryta tu-
dzież niewidzialna dla resortu 
Oświaty czy Zdrowia. Dzieci 
wyglądają normalnie, mają 
dwie ręce i dwie nogi, więc 
zdrowe, ale uszkodzony mają 
mózg, co potem przekłada się 
na funkcje wykonawcze.

Taka sytuacja dotyczy dzie-
ci z częściowym płodowym 
zespołem alkoholowym. Mają 
część zaburzeń ze spektrum. 
Bo dla FAS jest bardzo charak-
terystyczna dysmorfia twarzy, 
jak u mojej córeczki Hani, któ-
ra ma pełnoobjawowy Płodo-
wy Zespół Alkoholowy.

Objawy Hani to:
Krótkie szpary powiekowe
Opadające powieki
Szeroko rozstawione oczy
Krótki, zadarty nos
Wygładzona rynienka nosowa
Wąska górna warga
Brak czerwieni wargowej
Mała i słabo rozwinięta 
żuchwa

Co mnie najbardziej niepo-
koiło, to zachowanie naszego 
1,5-rocznego syna. Na wszyst-
ko prawie reagował biciem, 
złością i agresją. Myśleliśmy, 
że potrzebuje czasu na ada-
ptację. Czasem było lepiej, 
czasem gorzej. Nie odczuwał 
też bólu jak inne dzieci, jakby 
tych incydentów nie rejestro-
wał. Ludzie mówili nam, że 
silny i twardy chłopak, a dziś 
wiemy, że były to zaburzenia 
integracji sensorycznej, wyso-
ki próg czucia bólu. Odczuwał 
też inaczej temperatury. W le-
cie chętnie chodził w długim 
rękawie – do dziś tak jest. Był 
bardzo nadpobudliwy i wszę-
dzie było go pełno. Kiedy po-
szedł do przedszkola, a potem 
do szkoły, nagromadziłam od 
nauczycieli dobre pięć zeszy-
tów uwag – a tak naprawdę 
objawów uszkodzenia, ja-
kie spowodował alkohol. To, 
co nie dawało mi spokoju, 
to informacja w książeczce 
syna: ciąża niekontrolowa-
na i mama piła i paliła całą 
ciążę. Próbowałam na inter-
necie wyszukać informacji, 
jakie uszkodzenia powodują 
te substancje, ale niewiele na 

tamten moment znalazłam. 
Wspomagaliśmy się spotka-
niami z psychologami i nikt 
na tamten czas nie skojarzył 
zachowań syna z FAS.

Droga do diagnozy by-
ła trudna. Kiedy syn został 
w końcu zdiagnozowany, a my 
rodzice przeszkoleni na temat 
Płodowego Zespołu Alkoho-
lowego, zrozumieliśmy, jak 
wiele błędów popełniliśmy my 
rodzice, ale także nauczyciele, 
wymagając od syna rzeczy, 
których nie to, że nie chciał ro-
bić, tylko nie mógł. Był karany 
za objawy FASu i dziś w wieku 
14 lat boryka się z wieloma 
trudnościami i zaburzeniami 
wtórnymi. Kiedy dopytywał, 
dlaczego taki jest, wyjaśni-
łam mu, że to dlatego, że jego 
mama biologiczna piła alko-
hol, kiedy była z nim w ciąży. 
Było to trudne dla niego. Po-
wiedział wtedy, że on nie chce 
tego FASu, chce być jak inne 
dzieci.

W trakcie szkolenia na te-
mat FASD przeczytałam na 
zamkniętej grupie na Facebo-
oku dla rodziców adopcyjnych 
historię dziewczynki, która 
czekała na rodziców w domu 
dziecka. Niespełna dwuletnia 
Hania miała zdiagnozowany 
FAS pełnoobjawowy z dys-
morfią twarzy i nikt nie był 
nią zainteresowany, bo miała 
FAS. Tak to w życiu jest – jak 
czegoś nie wiemy, to się bo-
imy, bo to nieznane. Ale dla 
mnie i męża temat był już zna-
ny i byliśmy na etapie rozu-
mienia, skąd wynikają pewne 
trudne zachowania naszego 
syna. Podjęliśmy się adopcji 
Hani i udało się.

Hania mocno wspiera moje 
działania na FASmisji, tworzy-
my razem filmiki. Jej pierwsze 
słowa: „Mamo, nie pij alkoho-
lu, bo nie ma takiej potrzeby” 
wzbudziły w internecie mocne 

reakcje. Powtarzamy obie, 
że nie ma bezpiecznej dawki 
alkoholu, jaką kobieta może 
wypić w ciąży! A dzieci nie 
chcą FAS!

W szkole nie ma jasnych 
wskazówek, jak pracować 
z dziećmi z FAS, dlatego za-
częłam mówić do nauczycie-
li i podpowiadać, co działa, 
a co nie. Spotykam się także 
z młodzieżą szkół podstawo-
wych oraz ponadpodstawo-
wych i rozmawiam na temat 
szkodliwości picia alkoholu 
przez kobiety w ciąży. Jak 
możecie się domyślać, wiedza 
wśród uczniów na temat pło-
dowego zespołu alkoholowe-
go jest prawie zerowa. Ale za 

to uczniowie świetnie znają 
marki piwa, ale z obliczeniem 
zawartości etanolu w 500 ml 
jego objętości jest już pro-
blem. Uczniowie myślą, jak 
też większość ludzi, że piwo 
czy wino to słabszy alkohol 
niż whisky czy wódka, a to ten 
sam etanol, który z łatwością 
przenika przez łożysko – do 40 
minut po wypiciu przez kobietę 
alkoholu dziecko będzie miało 
ten sam poziom alkoholu co 
matka. Chociaż matka po pew-
nym czasie zacznie trzeźwieć, 
a enzymy trawienne pomogą 
w utylizacji alkoholu, tak płód 
nie mając w początkowym 
okresie tych enzymów, rozwija 
się w truciźnie. Tak, truciźnie, 
bo alkohol jest trucizną, i to 
uczniowie doskonale wiedzą.

Z zawodu jestem nauczy-
cielem biologii i przyrody, ale 
po studiach nie miałam tyle 
szczęścia co inni nauczycie-
le, aby zdobyć tę pracę i móc 
uczyć. Na 15 lat związałam 
się z branżą medyczno-far-
maceutyczną, ale musiałam 
zrezygnować, ponieważ liczba 
telefonów ze szkoły była tak 
ogromna, że musiałam znaleźć 
pracę na miejscu. Obecnie 
pracuję dla korporacji TTEC 
Poland, która mocno wspiera 
moje działania poza pracą. 
Model pracy hybrydowy bar-
dzo mi to ułatwia.

W czasie wolnym od pracy, 
czyli na urlopie wypoczyn-
kowym, prowadzę spotkania 
w szkołach dla dzieci, mło-
dzieży i nauczycieli, a także 
biorę udział w konferencjach 
o tematyce FASD i zabieram 
głos jako mama, która mówi 
praktycznie o FAS. Począt-
kowo prowadziłam webinary, 
ale obecnie nie mam na to 
czasu. Chętnie dzielę się tym, 
co u nas działa, bo warto tu 
wspomnieć, że nie ma takiej 
samej osoby z tym samym wa-
chlarzem zaburzeń, i u jedne-
go dziecka zadziała inne po-
dejście niż u drugiego.

Jakie trudności pozostają 
z dziećmi do końca życia? Sła-
ba kontrola emocji, impulsyw-
ność, skłonność do depresji, 
kłamstwa. Dzieci mają ogrom-
ne problemy z pamięcią, co 
utrudnia też naukę. Deficyty 
pamięci czasem zastępują wy-
myślonymi historiami lub po 
prostu zapominają – my doro-
śli określamy to jako kłamstwo 
i koniec. Tak samo z kradzie-
żą, częściej wchodzą w kon-
flikt z prawem, nie znają się 
na zegarze tarczowym oraz nie 
rozumieją do końca wartości 
pieniądza. Mają też problem 
w życiu codziennym. Np. mój 
syn zapomina umyć zębów – 
stosujemy przypominajki, ob-
razki, które wiszą w łazience 
i przypominają o myciu zębów 
czy rąk.

Dla dzieci z FAS bardzo 
ważna jest rutyna, stałość, 
zasady – które dzieci muszą 
zrozumieć, bo mogą je wymie-
nić, ale nie zastosują, jeśli nie 
będą rozumieć, co oznacza-
ją. Komunikaty powinny być 
proste, i trzeba wystrzegać się 
słów dosłownych, np. „posolić 
ziemniaki na oko” – mój syn to 
wziął dosłownie w wieku 5 lat, 
byłam przerażona. Wczesna 
diagnoza do 5 lat, odpowied-
nie wsparcie dla tych dzieci, 
zrozumienie i akceptacja są 
kluczem do sukcesu. A naj-
ważniejsze to edukacja i profi-
laktyka, bo lepiej zapobiegać. 
Proszę wraz za FASmisją: FAS 
to jedyna niepełnosprawność, 
której można uniknąć.

Ostatnie badania zagra-
niczne pokazują, że pijący tata 
też ma wpływ na pojawienie 
się FAS u dziecka, bo alkohol 
uszkadza plemniki. Jest wiele 
do zrobienia, by świat pozmie-
niać. Moja misja będzie trwać 
dopóty starczy sił. Możliwe, że 
przerodzi się z czasem w fun-
dację – chciałabym bardzo.

Małgorzata 

Piotr Korycki

Dzieci nie chcą FAS!
Spektrum Płodowych Zaburzeń Alkoholowych (FASD) to grupa schorzeń, które mogą wystąpić u dzieci,  

których matki piły alkohol w czasie ciąży. Najcięższą postacią tych zaburzeń jest Płodowy Zespół Alkoholowy (FAS).
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DROBNE
do bieżącego numeru  
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O B W I E S Z C Z E N I E 

Starosta Pułtuski zgodnie z  art.  11d ust.  5  ustawy z  dnia
10 kwietnia  2003  r.  o  szczególnych  zasadach  przygotowania
i  realizacji  inwestycji  w  zakresie  dróg  publicznych

(t.j. Dz.U. z 2024 r., poz. 311).

I N F O R M U J E 

 

i zgodnie z art. 61 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks
postpowania administracyjnego (t.j.  Dz.  U. z 2024 poz.  572)

w  dniu  18.04.2024  r.  na  wniosek  Powiatu  Pułtuskiego
reprezentowanego przez Zarzd Dróg Powiatowych w Pułtusku,
zostało  wszczte  postpowanie  administracyjne  w  sprawie

wydania  zezwolenia  zmiany  decyzji  na  realizacj  inwestycji
drogowej  polegajcej  na rozbudowie  drogi  powiatowej  3431W

ul.  Białowiejska  w  miejscowoci  Pułtusk  w  zakresie:  działek
nr ewid. 42/8, 26/13, 26/10, 26/16, 26/15 obrb 9 miasta Pułtusk

oraz działek nr ewid. 219/1, 218/1, 217/1, 214/11, 214/8, 214/5
obrb 10 miasta Pułtusk.  

Jednoczenie  informuje  si,  e  zgodnie  z  art.  10  ustawy

z  dnia  14  czerwca  1960  r.  Kodeks  postpowania
administracyjnego (t.j. Dz. U. z 2024 poz. 572) kady, czyjego

interesu prawnego lub obowizku dotyczy  postpowanie  albo
kto da czynnoci organu ze wzgldu na swój interes prawny
lub obowizek ma prawo do zapoznania si z aktami sprawy, po

wczeniejszym uzgodnieniu terminu z właciwym pracownikiem
Urzdu  oraz  składania  uwag  i  wniosków  w  Wydziale

Budownictwa i Architektury Starostwa Powiatowego w Pułtusku
ul.  Marii  Skłodowskiej  Curie  11,  w terminie  14  dni od  daty

podania  niniejszej  informacji  do  publicznej  wiadomoci
w  godzinach  pracy  urzdu  t.j.:  poniedziałek  -  pitek
w godz. 800-1600.

O B W I E S Z C Z E N I E 

Starosta Pułtuski zgodnie z art.  11d ust.  5 ustawy z  dnia
10  kwietnia  2003 r.  o  szczególnych  zasadach  przygotowania

i  realizacji  inwestycji  w  zakresie  dróg  publicznych
(t.j. Dz.U. z 2024 r., poz. 311).

I N F O R M U J E 

 

i zgodnie z art. 61 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks
postpowania administracyjnego (t.j.  Dz.  U.  z 2024 poz.  572)

w  dniu  17.04.2024  r.  na  wniosek  Wójt  Gminy  Pokrzywnica
reprezentowanego  przez  pełnomocnika  Pana  Roberta

Grochowalskiego,  zostało  wszczte  postpowanie
administracyjne  w  sprawie  wydania  zezwolenia  na  realizacj
inwestycji  drogowej  polegajcej  na  budowie  drogi  gminnej
Nr  0731076 od km 0+000 do km 0+635 wraz  z przebudow
drogi  powiatowej  Nr 3409W w miejscowoci  Mory i  Dzbanice

w zakresie: działek nr ewid. 102, 161/1, 162, 169, 170, 171, 172
w miejscowoci Mory gmina Pokrzywnica oraz działki nr ewid.

87/1 w miejscowoci Dzbanice gmina Pokrzywnica  .  
Jednoczenie  informuje  si,  e  zgodnie  z  art.  10  ustawy

z  dnia  14  czerwca  1960  r.  Kodeks  postpowania

administracyjnego (t.j. Dz. U. z 2024 poz. 572) kady, czyjego
interesu prawnego  lub obowizku dotyczy  postpowanie  albo

kto da czynnoci organu ze wzgldu na swój interes prawny
lub obowizek ma prawo do zapoznania si z aktami sprawy, po

wczeniejszym uzgodnieniu terminu z właciwym pracownikiem
Urzdu  oraz  składania  uwag  i  wniosków  w  Wydziale
Budownictwa i Architektury Starostwa Powiatowego w Pułtusku

ul.  Marii  Skłodowskiej  Curie  11,  w terminie  14  dni od  daty
podania  niniejszej  informacji  do  publicznej  wiadomoci

w  godzinach  pracy  urzdu  t.j.:  poniedziałek  -  pitek
w godz. 800-1600.

dwóch pracujących braci 
poszukuje  

niedrogiego,  
samodzielnego  

mieszkania w legionowie. 

786-219-699
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praca
dam pracę

Sklep Oskroba w Pułtusku przy ul. 
Świętojańskiej 4 poszukuje osoby do 
prowadzenia sklepu 880 617 799 
 PUL 53453

szukam pracy

Dyplomowany ogrodnik podejmie 
prace porządkowe w ogrodzie. Sku-
teczna likwidacja mchu, wertykulacja 
itp. Tel: 602-234-237.  
 LEG 53426

Glazura, terakota, gres, malowanie, 
gładź gipsowa, przeróbki elektryczne, 
przeróbki hydrauliczne, panele. 
Krótkie terminy. Tel: 501-184-279 
 LEG 53441

Szukam pracy na budowie 880-874-
766 
 LEG 53449

sporT i uroda

TurysTyka

usługi
remont i budowa

Malowanie, tapetowanie osobiście, 
solidnie 694-065-757 
 LEG 53451

złoTa rączka - usługi budow-
lane,   hydrauliczne, elektryka, 
mniejsze  i większe remonty. 
szybko, tanio  
i  solidnie. referencje. 735953829 
 LEG  53387

ogrodnicze

Wycinka drzew metodą alpinistyczną, 
sekcyjna wycinka drzew, przycinanie, 
prześwietlanie koron drzew, usuwa-
nie martwych drzew, gałęzi, konarów, 
usługi rębakiem, zrębkowanie gałęzi 
oraz wywóz urobku. Z PODNOŚNIKA, 
MIEJSCA TRUDNO DOSTĘPNE, PROFE-
SJONALNIE.  698-991-470 
 LEG  53176

porządki

Solidnie umyje okna 515-949-526 
 LEG 53448

inne

anteny, usługi rTV, domofony, 
wideofony, alarmy. 608630582 
 LEG 53174

wynajem i usługi podnośnikiem  
koszowym.  Tel. 602 86 57 86. 
www.robert.media.pl 
 LEG  53175

biznes

nieruchomoŚci
sprzedam dom

nowa cena 
sprzedam dom w centrum 
pułtuska, 110 m2 tzw. klocek z 
1970r, działka 605 m2, budynek 
gospodarczy 30 m2. gotowy do 
zamieszkania. cena 590 tys zł. 
501 501 324 
 http://pultuszczak.pl/sprzedam-
dom-sprzedam-dom-w-centrum-
pultuska/ 
 PUL  53348

Wójcik Development Adam Wójcikow-
ski 05-119 Łajski, ul. Fabryczna 20 
+48 533 063 000, +48 502 469 160 
 biuro@wojcikdevelopment.pl   
 LEG 53425

sprzedam działkę

Sprzedam działkę Olszewnica Stara 
ok. 1000 m. kw. prąd, gaz, internet w 
drodze, 280 zł za m. kw. do negocjacji. 
501-833-632 
 LEG 53450

do wynajęcia

Do wynajęcia budynek gospodarczy 
30m kw. Umeblowany z ogrzewaniem 
gazowym. Legionowo ul. Warszawska 
509-120-451 
 LEG 53447

Lokal użytkowy na działalność rze-
mieślniczą. Nowy Dwór. 22 775-23-81  
 NDM 53446

poszukuję do wynajęcia

dwóch pracujących braci 
poszukuje niedrogiego, 
samodzielnego  
mieszkania w legionowie. 
786-219-699 
 LEG 53454

inne

Sprzedam garaż za 6000 zł, ul. Pałaco-
wa  606-912-276 
 LEG 53452

rolnicTwo
sprzedam

JAJA WIEJSKIE OD KUR GRZEBIĄCYCH 
Tel. 728 366 774 ul. Małołęcka 26, 
Nieporęt. Możliwość dowozu lub 
odbioru w Legionowie,  22 784 69 72. 
 LEG 53177

uroczysToŚci
organizacja imprez

aaa.szukam animatora, anima-
torki na chrzciny oraz komunie 
w maju oraz na zastępstwo w 
innych miesiącach. stawka do 
uzgodnienia. Tel: 791-883-101 
 LEG 53385

Parodysta, wodzirej, konferansjer, 
animator kultury, pół�nalista pro-
gramu „Mam talent” - tanio, solidnie 
- Legionowo i okolice 791833101 
 LEG  53384

resTauracja legionowska; 
chrzciny, komunie, stypy,  
urodziny, uroczyste obiady,  
romantyczne kolacje, catering. 
Tel. 505-360-809,  www.legio-
nowska.pl 
 LEG  53178

sprzĘT iT

maTrymonialne

komunikaTy

róŻne
kupię szklarnie do rozbiórki 
mnożarki, gotówka 515924866 
 LEG 53413

Sprzedam duże drewniane rzeźby, 
kapliczki  601913597 
 LEG  53386

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.
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Na uroczystości obecnych 
było czternaście par, którym 
gratulacje i życzenia złożył 
wójt Dariusz Bielecki. Wzru-
szające momenty podkreśliła 
muzyczna oprawa zespołu 
seniorów DESA z Gminnego 
Ośrodka Kultury. Jak dowie-
dzieliśmy się od jubilatów, se-
kret ich długotrwałego związ-
ku tkwi w wyrozumiałości, 
kompromisie i szacunku, 
a także w wspólnym celebro-
waniu życia poprzez muzykę, 
taniec i śpiew.

W tym roku medale 
otrzymali:

Stanisław i Teresa Belka
Marek i Janina 

Błaszczakowie

Mieczysław i Józefa 
Burzowie

Leszek i Jolanta 
Konopkowie

Ryszard i Teresa Kowalscy
Janusz i Urszula Makowscy
Stanisław i Bogusława 

Mantajowie
Mateusz i Grażyna 

Oleksiakowie
Eugeniusz i Jadwiga 

Owoccy
Mieczysław i Henryka 

Sękowscy
Kazimierz i Barbara 

Siwkowie
Tadeusz i Barbara 

Wołoszynowie
Stanisław i Bożena 

Zamęccy
Henryk i Jolanta Żukowie

pk

Uroczystość wręczenia medali 
za długoletnie pożycie małżeńskie
12-V-24r., w Pomiechówku odbyła się uroczystość wręczenia medali za długoletnie pożycie małżeńskie. 
Odznaczenie to, nadawane przez Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej, jest formą uznania dla par małżeńskich, 
które wspólnie i nieprzerwanie dzielą życie przez co najmniej 50 lat

W ostatnią niedzielę, 
12-V-24r., na terenie 
Jednostki OSP RW 
w Modlinie Twierdzy, 
odbył się Pierwszy 
Piknik Bezpieczeństwa 
na Wodzie i Drodze. 
Wydarzenie to, 
zorganizowane wspólnie 
z nowodworskim 
Klubem Motocyklowym 
działającym w ramach 
stowarzyszenia IPA, 
przyciągnęło liczne grono 
uczestników, w tym 
mundurowych z Komendy 
Powiatowej Policji 
w Nowym Dworze

Podczas imprezy funkcjo-
nariusze promowali zawód 
policjanta, udostępniając sto-
isko, na którym można by-
ło zapoznać się ze sprzętem 
używanym przez policję oraz 
elementami umundurowania. 
Była to również doskonała 
okazja do omówienia procesu 

rekrutacji do służby w Policji.
Ochotnicza Straż Pożarna 

Ratownictwo Wodne Mo-
dlin Twierdza zaprezentowa-
ła sprzęt ratowniczy, a także 
zorganizowała pokazy psów 
poszukiwawczych i gruzowi-
skowych. Dodatkowo, mło-
dzieżowa drużyna pożarnicza 
OSP RW zorganizowała atrak-
cje dla dzieci, w tym gaszenie 
wioski smerfów.

Innym punktem programu 
były przejażdżki łodzią ra-
towniczą OSP RW po rzece 
Narwii, pod czujnym okiem 
ratowników wodnych oraz 
funkcjonariuszy Ogniwa Ko-
misariatu Rzecznego Policji. 
Straż Graniczna z placówki 
Warszawa Modlin zapre-
zentowała swoje umundu-
rowanie oraz sprzęt, w tym 
daktyloskopię.

Całość zwieńczyła możli-
wość strzelania z broni pneu-
matycznej do celu, co cieszyło 
się dużym zainteresowaniem 
wśród uczestników. Impreza 
ta była kolejną okazją do pro-
mowania bezpieczeństwa oraz 
edukacji w zakresie ratownic-
twa i ochrony życia, skupiając 
się zarówno na dorosłych, jak 
i na najmłodszych uczestni-
kach.                                G.Z.

Piknik na Wodzie i Drodze

Pamięć o Bohaterach 
z Popowa Borowego
Wydział Organizacji i Promocji pragnie zaprosić 
mieszkańców do uczczenia kolejnej rocznicy 
tragicznych wydarzeń, które miały miejsce 
w Popowie Borowym

To tutaj swoje życie oddali Niezłomni Żołnierze Na-
rodowego Zjednoczenia Wojskowego z samodzielne-
go patrolu należącego do oddziału ppor. Mieczysława 
Dziemieszkiewicza ps. „Rój”. W skład patrolu wchodzili: 
ppor. Władysław Grudziński ps. „Pilot”, ppor. Kazimierz 
Chrzanowski ps. „Wilk” i „Ketling”, ppor. Czesław Wilski 
ps. „Brzoza” i „Zryw” oraz ppor. Hieronim Żbikowski ps. 
„Gwiazda” i „Twardowski”.Ci Bohaterowie, trwale związa-
ni z Nasielską Ziemią, zajmują szczególne miejsce w na-
szych sercach i pamięci. Uroczystości upamiętniające 
ich ostatnią walkę tradycyjnie odbywają się w Popowie 
Borowym. W tym roku obchody odbędą się w niedzie-
lę, 16 czerwca. Program rozpocznie się od mszy świętej 
w intencji żołnierzy Narodowego Zjednoczenia Wojsko-
wego przy krzyżu upamiętniającym poległych, po której 
odczytany zostanie Apel Poległych, a także złożone zo-
staną wiązanki.

Po części o�cjalnej, uczestnicy uroczystości będą mieli 
okazję wziąć udział w biegu „Tropem Wilczym”, który od-
będzie się na terenie przy Szkole Podstawowej im. Marii 
Konopnickiej. Biegacze mogą wybrać jeden z dwóch dy-
stansów: 1963 metry lub 6 kilometrów. Zachęcamy do zapi-
sów online poprzez stronę: https://formularz.czasomierzyk.
pl/106. Więcej informacji o biegu oraz link do zapisów znaj-
duje się na stronie www.nasielsk.pl i na Facebooku Urzędu.
Zapraszamy do wspólnego uczczenia pamięci Bohaterów 
i uczestnictwa w wydarzeniach, które przypominają o ich 
odwadze i poświęceniu.                                                              pk

Grupa facebookowa „Po-
miechówek - o historii przy 
kawie apeluje o pomoc 
w identyfikacji.

Kim jest Lusi - Olga
Fotogra�a z marca 1945 roku

REKLAMA
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Mimo krótkiej historii, 
Akademia Mistrzów stała się 
jednym z czołowych klubów 
Oyama Karate w regionie. 
W 2023 roku drużyna z No-
wego Dworu Mazowieckiego 
zdobyła 2. miejsce w Turnieju 
Pierwszej Szansy & Turnieju 
o Puchar Burmistrza Bełżyc 
w kumite, a następnie powtó-
rzyła ten sukces podczas Pu-
charu Polski.

Największym sukcesem 
ostatniego czasu jest wice-
mistrzostwo świata Jakuba 
Wrzoska, zdobyte na prestiżo-
wych zawodach w 2024 roku. 
To kolejny dowód na talent 
i ciężką pracę zawodników 
Akademii Mistrzów.

Za sukcesami Akademii 
stoi Sensei Daniel Maciej-
ko, utytułowany zawodnik 
i wieloletni instruktor Oyama 
karate. Posiadacz 2. stopnia 
mistrzowskiego (dan), jest 
wychowankiem Senseia Da-
riusza Kowalskiego, 3 dan, 
z Legionowa.

Sensei Maciejko to nie tylko 
trener, ale też mentor i wzór do 
naśladowania dla swoich pod-
opiecznych. Dzięki jego pasji, 
zaangażowaniu i profesjonali-
zmowi, Akademia Mistrzów 
stała się miejscem, gdzie 
młodzi ludzie mogą rozwijać 
nie tylko umiejętności spor-
towe, ale także kształtować 

charakter i budować silny 
duch walki.

Biorąc pod uwagę dotych-
czasowe osiągnięcia i potencjał 
drzemiący w młodych zawod-
nikach, Akademia Mistrzów 
OYAMA Karate z pewnością 
będzie kontynuować swoją 
zwycięską passę. Klub staje się 
coraz bardziej rozpoznawalny 
na arenie krajowej i międzyna-
rodowej, a jego wychowanko-
wie z niecierpliwością czekają 
na kolejne wyzwania i okazje 
do zaprezentowania swoich 
umiejętności.

Krzesisław Korycki

Jakub Wrzosek – wicemistrz świata!

Jakub na zdjęciu z mamą Monika Wrzosek która 
poleciała razem z synem go wspierać i kibicować.

Ze względu  
na przypadające  
w czwartek,  
30 czerwca, święto 
Bożego Ciała, Spółka 
Koleje Mazowieckie 
(KM) postanowiła 
przedłużyć 
obowiązywanie 
oferty Bilet 
Wycieczkowy oraz 
Mazobilet. Oznacza 
to, że już od 29 maja 
(środa) do 3 czerwca 
(poniedziałek), 
będzie można 
podróżować taniej 
pociągami Kolei 
Mazowieckich

Odpowiadając na potrzeby 
naszych pasażerów, którzy 
w czasie długich weekendów 
coraz chętniej podróżują po-
ciągami, Koleje Mazowieckie 
wydłużają obowiązywanie 
oferty:

Bilet wycieczkowy – od 
godz. 6 wieczór w środę 29 
maja do północy w niedzielę 
2 czerwca,

Mazobilet – od godz. 7 wie-
czór w środę 29 maja do godz. 
8:00 w poniedziałek 3 czerwca 
2024 r.

Na podstawie Biletu Wy-
cieczkowego można odbyć 
przejazd pociągiem KM w re-
lacji do 200 km. Można go 

nabyć na podróż w jedną stro-
nę lub „tam i z powrotem”. Ce-
na jest zależna od planowanej 
odległości przejazdu. Termin 
ważności Biletu Wycieczko-
wego wynosi jeden dzień. Po-
dróż musi być ukończona do 
północy w ramach ważności 
biletu.

Mazobilet upoważnia do 
przejazdów pociągami Kolei 
Mazowieckich, a także po-
ciągami Warszawskiej Kolei 
Dojazdowej oraz środkami 
Warszawskiego Transportu 
Publicznego (metro, tramwa-
je, autobusy, pociągi SKM). 
Mazobilet jest biletem imien-
nym, który można nabyć 
w kasach biletowych KM, 
biletomatach, a także po-
przez stronę internetową bi-
lety.mazowieckie.com.pl czy 

też aplikację mobilną Kolei 
Mazowieckich.

Z oferty może skorzystać 
zarówno jeden podróżny, 

jak i grupa licząca od 2 do 5 
osób. Cena biletu w przypad-
ku przejazdu jednej osoby to 
49 zł, natomiast grupy – 99 zł. 
Szczegółowe warunki oferty 
znajdują się na stronie: Długi 
weekend czerwcowy zachęca 
do spędzania wolnego czasu na 
łonie natury, jak również od-
wiedzania ciekawych miejsc, 
dlatego Koleje Mazowieckie 
zachęcają do skorzystania 
z akcji „Koleją do Kultury” 
i „Koleją do Natury”. Ponadto 
przypominamy, że w pocią-
gach KM nieodpłatnie można 
przewieźć rower oraz swojego 
czworonożnego pupila.

Dżepetto

Boże Ciało z KM  
– tańsze podróże

Puchacz
9 maja dwaj uczniowie z klasy I Szkoły Podstawowej 
w Głusku, Aleksander Aniszewski i Marcel Piasecki, 
uczestniczyli w II etapie konkursu MathRiders 
„Puchacz Piotr”, który odbywał się w Legionowie

Koordynatorem konkursu w szkole była pani Ewelina Frą-
czak. W konkursie startowało ok. 1500 dzieci z klas I-III z na-
szego regionu. Olek i Marcel (z bardzo wysokimi wynikami 
- ponad 90 proc.) znaleźli się w grupie 10 proc. uczestników, 
którzy zakwali�kowali się do II etapu.

O Jasiu, Małgosi 
i chatce z łakoci
25-V-24r. w Nowodworskim Ośrodku Kultury 
odbędzie się wyjątkowy spektakl dla dzieci  
pt. „O Jasiu, Małgosi i chatce z łakoci”. Wydarzenie 
jest częścią cyklu „Poranek z Teatrem” i zostanie 
wystawione w Kasynie O�cerskim w Twierdzy Modlin

Data i godzina: 25 ma-
ja 2024 roku, godz. 11:00.

Miejsce: Nowodworski 
Ośrodek Kultury - Kasyno 
O�cerskie w Twierdzy Mo-
dlin, ul. Ledóchowskiego 
160, Nowy Dwór Mazo-
wiecki.

Bilety: Bilety w cenie 20 
zł dostępne są do nabycia 
w kasie NOK (ul. Paderew-
skiego 1A), w biletoma-
cie w Kasynie O�cerskim 
(płatność tylko kartą), 
oraz online na biletyna.pl. 
Obowiązują zniżki na No-
wodworską Kartę Familij-
ną i Nowodworską Kartę 
Seniora.

Spektakl „O Jasiu, Małgosi i chatce z łakoci” to adaptacja 
klasycznej baśni braci Grimm. Dzieci będą mogły przeżyć 
niezwykłą przygodę razem z Jasiem i Małgosią, którzy tra-
�ają do tajemniczej chatki zbudowanej z łakoci. Widowisko 
zapewni najmłodszym mnóstwo emocji i wrażeń, a także 
wartości edukacyjne i moralne płynące z bajki.

Red.

Upamiętnią  
miesjcowych Żydów

Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna w Nasielsku realizu-
jąc projekt „Pamięć to człowiek i miejsce” zaprasza Miesz-
kańców Miasta i Gminy Nasielsk na uroczyste odsłonięcie 
tablic informacyjno-pamiątkowych na budynkach upa-
miętniających społeczność żydowską z Nasielska.

Uroczystość odbędzie się 23 maja, 2024r. o godzinie 10.00 
przy ul. S. Starzyńskiego 7 w Nasielsku. Później organizatorzy 
zapraszają do Nasielskiego Domu Historii i Edukacji na dal-
szą część programu.                                                                  Red.

Telefon do redakcji 
Tygodnika Nowodworskiego  

733 055 002

Akademia Mistrzów OYAMA Karate to młody, 
ale prężnie rozwijający się klub, który już 
może pochwalić się wieloma sukcesami 
na arenie krajowej i międzynarodowej. 
Wychowankowie Senseia Daniela Maciejko, 
2 dan, regularnie sięgają po medale na 
prestiżowych turniejach, potwierdzając 
wysoki poziom wyszkolenia i ducha walki

eprasa.pl afe5df1eba
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We wtorek,  
14-V-24r., w bibliotece 
w Nasielsku, w ramach 
XXI Ogólnopolskiego 
Tygodnia Bibliotek 
odbyło się spotkanie 
z lokalnym 
historykiem, 
regionalistą, 
dokumentalistą 
i autorem książek, 
p. Zdzisławem 
Suwińskim

Po oficjalnym przywitaniu 
zgromadzonych gości oraz 
przybliżeniu sylwetki Zdzisła-
wa Suwińskiego przez dyrek-
tor placówki, Jolantę Budzi-
szewską-Rogalską, nastąpił 
edukacyjny wykład na temat 
dotychczasowych publikacji 
nasielszczanina. Na początku 

Pan Zdzisław zaprezentował 
swoje książki i biogramy, 
uwzględniając przy tym chro-
nologię ich powstania. Zgodnie 
z oczekiwaniem i zaintereso-
waniem przybyłych na spotka-
nie gości, głównym tematem 
rozmów stała się najnowsza 
publikacja Suwińskiego, czyli 

„Lekcja z nieznanej wiedzy. 
Szlaki zagłady nasielskich Ży-
dów 1939-1943”.

Jak podkreślił autor, przez 
wiele lat zbierał materiał do 
opracowania spraw i zagad-
nień związanych z historią 
Żydów nasielskich. Ponieważ 
jest to temat bardzo szeroki 

i rozległy, należało skupić się 
na jednym wybranym frag-
mencie. Najbardziej poży-
teczne dla społeczeństwa na-
sielskiego było ukazanie nie-
znanej, zapomnianej historii 
losów wysiedlonych Żydów.

Pan Suwiński opowiedział, 
w jaki sposób zbierał materia-
ły i pozyskiwał szczegółowe 
dane. Niektóre z dokumentów 
można było zobaczyć osobi-
ście podczas spotkania. Nie 
wszystkie były pisane w ję-
zyku polskim. Niektóre trze-
ba było tłumaczyć z języka 
niemieckiego, hebrajskiego 
czy jidysz. Największą ilość 
dokumentów historyk pozy-
skał z Żydowskiego Instytutu 
Historycznego im. Emanu-
ela Ringelbluma z siedzibą 
w Warszawie.

Niestety, wydarzenia, o któ-
rych pisał Zdzisław Suwiński, 
są w większości tragiczne i jak 
wspomniał na spotkaniu, zgłę-
biając jednostkowe przypadki, 
miewał czasem problemy ze 
snem, wynikające z nadmiaru 
nagromadzonych emocji. Po-
mimo że historia Żydów jest 
trudna, to powinniśmy o niej 
pamiętać. Powinniśmy pamię-
tać po to, aby nigdy więcej nie 
dopuścić do podobnej sytuacji.

Foto: biblioteka

GZ

Spotkanie autorskie z Panem Zdzisławem Suwińskim

Młoda demokracja 
na pizzy
Rozpoczęła się realizacja projektu „Młoda 
demokracja, świadoma młodzież – świadomy 
dorosły” w ramach Programu Równać Szanse

W trakcie tego przedsięwzięcia, młodzież z Nasielska 
w wieku od 13 do 19 lat będzie miała okazję zapoznać się 
ze strukturami administracji publicznej, promować warto-
ści demokratyczne oraz wzmacniać świadomość społeczną. 
Celem projektu jest przygotowanie młodych ludzi do ak-
tywnego uczestnictwa w życiu społecznym i angażowania 
się w tworzenie społeczeństwa obywatelskiego.W ramach 
projektu zaplanowano wyjazdy studyjne do siedzib władz 
samorządu gminnego, powiatowego, sejmiku mazowiec-
kiego oraz sejmu. Zwieńczeniem półrocznego projektu bę-
dzie złożenie do urzędu miasta projektu lokalnej inicjatywy, 
który powstanie na warsztatach realizowanych w trakcie 
trwania programu.

Podczas spotkania informacyjno-organizacyjnego, któ-
re miało miejsce 26-IV-24r., siedemnaścioro młodych ludzi 
z terenu Gminy Nasielsk podjęło wyzwanie udziału w pro-
jekcie. Już 14-V-24r. odbył się wyjazd integracyjny, mający na 
celu zgranie zespołu i zwiększenie motywacji do działania. 
Młodzież wybrała kręgle w City Park Food Court&Bowling 
w Ciechanowie jako miejsce integracji. Zakończenie spotka-
nia integracyjnego przy pysznej pizzy było doskonałą oka-
zją do omówienia planów do zrealizowania w maju.

21-V-24r. w Gminnym 
Ośrodku Kultury 
w Zakroczymiu odbędzie 
się niezwykłe wydarzenie 
edukacyjne zatytułowane 
„Moda na recykling”. Jest 
to już piąta, jubileuszowa 
edycja projektu, która 
każdego roku zyskuje 
na popularności, 
przyciągając uczestników 
z całej Polski, w tym roku 
także z gminy Zakroczym

Spotkanie rozpocznie się 
o godz. 10 rano i będzie miało 
na celu edukację młodzieży na 
temat recyklingu oraz ekolo-
gicznego podejścia do mody. 

Edukacja przez 
kreatywność

Podczas warsztatów ucznio-
wie dwóch lokalnych szkół 
podstawowych będą mieli 
okazję do nauki o recyklingu 
i jego znaczeniu dla ochro-
ny środowiska. Pod okiem 
ekspertów z Europejskiej 
Platformy Recyklingu oraz 

współpracujących projektan-
tek mody, uczestnicy stworzą 
unikalne stylizacje wykorzy-
stując materiały pochodzące 
z recyklingu elektroodpadów. 
Warsztaty te mają na celu nie 
tylko rozbudzenie świadomo-
ści ekologicznej, ale także roz-
wijanie kreatywności i zdol-
ności manualnych młodzieży.

Goście i patroni
Wydarzenie cieszy się 

patronatem Burmistrza 

Zakroczymia, Artura Ciecier-
skiego, a wsparcie projektu 
wyraziły również znane osobi-
stości z Polski. W finale, któ-
ry odbędzie się w Warszawie, 
zaplanowano pokaz mody, 
gdzie prezentowane będą prace 
uczestników. Pokaz ten będzie 
kulminacyjnym momentem 
projektu, demonstrując osią-
gnięcia młodych projektantów 
oraz ich zrozumienie dla idei 
zrównoważonego rozwoju. 
Trzeba jednak zauważyć, że 

w poprzednich edycjach tego 
wydarzenia w roli „gwiazd” 
występowały też osoby nie-
zwykle kontrowersyjne, jak 
chociażby Barbara Kurdej-
Szatan, znana z poniżania pol-
skiego munduru.

Znaczenie i wpływ 
projektu

„Moda na recykling” to pro-
jekt, który doskonale wpisuje 
się w globalne trendy promujące 
działania na rzecz środowiska. 
Jest to odpowiedź na rosnące 
zapotrzebowanie społeczeń-
stwa na edukację w zakresie 
odpowiedzialnego zarządzania 
odpadami. ERP Polska, or-
ganizator projektu, przez lata 
skutecznie prowadzi kampanie 
edukacyjne, wspierając produ-
centów w recyklingu sprzętu 
elektrycznego i elektroniczne-
go oraz promując ekologiczne 
podejście wśród młodszego 
pokolenia.       

                         RZ

Odkrywamy ekologię 

Podczas warsztatu, prowa-
dzonego przez Kamilę Połoń-
ską, uczestnicy będą zatapiać 
zasuszone kwiaty, trawy i li-
ście w wosku, tworząc uni-
kalne kompozycje. Gotowe 
lampiony będą pięknie pre-
zentować się w domu, roz-
świetlając zimowe wieczory. 
Wystarczy umieścić w nich 
mały tealight, aby wiosenne 
kwiaty ożyły na nowo.

Informacje praktyczne:
Data i godzina: 25 maja, 

godz. 3 po poł.
Miejsce: Gminny Ośrodek 

Kultury w Pomiechówku

Koszt warsztatu: 100 PLN
Zapisy: są obowiązkowe, 

można się zapisać dzwoniąc 
pod numer 22 785 41 55, 502 
788 598 lub wysyłając e-mail 
na kultura@pomiechowek.pl. 

Wszystkie potrzebne mate-
riały zostaną zapewnione na 
miejscu. Zachęcamy do przy-
noszenia własnego uśmiechu 
i odwagi do tworzenia! Nie 
przegapcie tej wyjątkowej 
okazji, aby nauczyć się nowej 
umiejętności i stworzyć coś 
pięknego, co może cieszyć 
przez długi czas.

Red.

Warsztaty tworzenia lampionów roślinnych

goście w Szkole 
Podstawowej Nr 1  
w Nasielsku
17 V 2024 roku uczniowie Szkoły Podstawowej Nr 1 
w Nasielsku mieli okazję uczestniczyć w niezwykłym 
spotkaniu z OSP Ratownictwo Wodne z Nowego 
Dworu Mazowieckiego. Strażacy, którzy specjalizują 
się w poszukiwaniach osób zaginionych w terenie 
oraz uwięzionych pod gruzami, przybyli do szkoły 
wraz ze swoimi czworonożnymi pomocnikami

Gwiazdą spotkania był Bone – doświadczony pies poszu-
kiwawczo-ratowniczy specjalności terenowej. Towarzyszy-
ły mu Żelka i Leon, które dopiero rozpoczynają swoją karie-
rę psów ratowników.

Podczas wizyty strażacy opowiedzieli uczniom o swojej 
pracy, a także o tym, jak ważną rolę odgrywają w niej psy. 
Dzieci dowiedziały się, jak wygląda szkolenie psów ratow-
niczych oraz jakie są zasady bezpieczeństwa w kontaktach 
z czworonogami. Przypomniano im również numery alar-
mowe.

Największą atrakcją dla uczniów były jednak sztuczki wy-
konywane przez Bone`a, który zachwycił wszystkich swoją 
inteligencją i zwinnością. Spotkanie z pewnością na długo 
pozostanie w pamięci uczniów, którzy mieli okazję poznać 
niezwykłą pracę strażaków i ich czworonożnych partnerów.                                                                                        
                                                                                                            G.Z.

przez modę

25-V-24r. o godz. 3 po poł., w przeddzień Dnia 
Matki, GOK w Pomiechówku serdecznie zaprasza 
na kreatywne warsztaty, podczas których 
uczestnicy będą mieli okazję stworzyć własne 
lampiony roślinne. To doskonała okazja, aby 
wykonać wyjątkowy prezent dla najbliższej osoby

REKLAMA
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11-V-24r. drużyna 
AKS Impet z Łajsk 
zmierzyła się 
na wyjeździe 
z zespołem Dąb 
II w Wieliszewie. 
Mecz, który odbył 
się w kontekście 
ligowych zmagań, 
zakończył się 
wynikiem 4-0 na 
niekorzyść AKS 
Impet, co dla 
obserwatorów było 
dość zaskakującym 
rozwojem 
wypadków

Trener Rafał Wasiak po-
dzielił się swoimi odczuciami 
i refleksjami na temat tego 
spotkania, które okazało się 
wyjątkowo trudne dla jego 
zespołu.Rozpoczęcie meczu 
nie było obiecujące dla Impe-
tu. Drużyna od pierwszego 
gwizdka sędziego wydawała 

się nie być w stanie przejąć 
inicjatywy, co przeciwnicy 
szybko wykorzystali, strzela-
jąc dwie bramki już w 13. i 18. 
minucie. Błędy w ustawieniu 
i zbyt pochopne rozgrywanie 
piłki sprawiły, że pierwsza 
połowa zakończyła się wyni-
kiem 3-0 dla gospodarzy. Tre-
ner Wasiak wspomniał o emo-
cjach boiskowych, które miały 
wpływ na niezrealizowanie 
założeń taktycznych.

W przerwie trener starał 
się skorygować błędy i mo-
tywować zawodników do 
gry w drugiej połowie, która 
mimo wszystko była równie 
trudna. Mimo kilku szans, 
AKS Impet nie zdołał zdobyć 

bramki, a sytuację pogorszyła 
czerwona kartka dla Łukasza 
Frelika w 61. minucie, co jesz-
cze bardziej osłabiło zespół.

Trener Wasiak wyraził sza-
cunek do przeciwników, gra-
tulując im dobrze rozegranego 
meczu i życząc powodzenia 
w dalszej części rozgrywek. 

Jednocześnie podkreślił, że 
dla jego zespołu jest to ważna 
lekcja i impuls do dalszej cięż-
kiej pracy na treningach.

Spotkanie to było również 
jubileuszem setnego meczu 
ligowego AKS Impet po reak-
tywacji klubu, co dodatkowo 
nadawało mu wyjątkowego 
charakteru. Niestety, oprócz 
wysokiej porażki, Impet musi 
zmierzyć się z konsekwencja-
mi kontuzji i kartek, które wy-
kluczą niektórych zawodników 
z nadchodzących spotkań.

Trener Wasiak i jego ze-
spół nie załamują się po tej 
porażce i planują intensywne 
przygotowania do kolejnego 
spotkania, mając nadzieję na 
zdobycie kolejnych punktów 
w lidze i udowodnienie swojej 
wartości zarówno sobie, jak 
i swoim kibicom.

Foto: Damian Wlazło
Krzesisław Korycki

refleksje po meczu 
aKS impet w Wieliszewie

Wielka impreza 
z okazji Dnia 
Dziecka
2-VI-24r. w Nowym Dworze Mazowieckim 
odbędzie się niezwykła impreza z okazji Dnia 
Dziecka, organizowana przez Burmistrza 
Miasta Sebastiana Sosińskiego, Nowodworski 
Ośrodek Kultury oraz Ośrodek Pomocy 
Społecznej. Tradycyjnie wydarzenie odbędzie 
się w Am�teatrze w Parku Miejskim im. Józefa 
Wybickiego

To coroczne święto jest nie tylko okazją do wspólnej 
zabawy, ale także do integracji mieszkańców miasta. Jak 
co roku, organizatorzy przygotowali bogaty program 
pełen atrakcji zarówno dla najmłodszych, jak i dla tych 
nieco starszych.

Program imprezy
Wydarzenie rozpocznie się o godz. 1.30 wręczeniem na-

gród w VIII Ogólnopolskim Konkursie Plastycznym „Dzie-
ła Aleksandra Fredry w Malarstwie i Rysunku”. Następnie, 
o godz. 2 po poł., scenę przejmie Alicja Janosz, która zapre-
zentuje koncert dedykowany dzieciom.

Nie zabraknie również pokazów iluzjonistycznych w wy-
konaniu Pana Buźki, który wystąpi o godz. 3 i ponownie 
o godz. 4.30. Dodatkową atrakcją będzie interaktywne spo-
tkanie z Tyranozaurem Reksiem oraz animacje prowadzone 
przez KAPKĘ, zaplanowane na godz. 3.30 - 5.30 po poł. Na 
scenie pojawią się także młodzi artyści z sekcji wokalnej No-
wodworskiego Ośrodka Kultury, którzy wystąpią dwukrot-
nie - o godz. 4 - 5 po poł.

Atrakcje dla całych rodzin
Oprócz scenicznych występów, na terenie parku czekać 

będą dodatkowe atrakcje: dmuchany plac zabaw, planszów-
ki XXL oraz liczne stoiska z rozmaitymi zabawami. Organi-
zatorzy zachęcają do wspólnej zabawy i spędzenia czasu na 
świeżym powietrzu w gronie rodziny i przyjaciół.

Zaproszenie dla wystawców
W ramach imprezy, Nowodworski Ośrodek Kultury zapra-

sza również �rmy, stowarzyszenia oraz fundacje zajmujące 
się edukacją, rozwojem i wychowaniem dzieci do przygo-
towania stoisk promocyjnych. Jest to doskonała okazja do 
zaprezentowania swojej działalności szerokiemu gronu 
odbiorców. Zgłoszenia przyjmowane są do 29-V-24r. pod 
adresem mailowym: paulina.lucarz@nok.nowydwormaz.
pl.Niedzielna impreza w Nowym Dworze Mazowieckim to 
niepowtarzalna okazja do wspólnego świętowania i rado-
ści. Organizatorzy liczą na dużą frekwencję oraz na to, że 
tegoroczny Dzień Dziecka na długo pozostanie w pamięci 
mieszkańców miasta.          

                                                                   R.Z.

Młode zawodniczki, tre-
nujące na co dzień w klubie 
Kumgang Akademia Spor-
tów Walki pod okiem trenera 

Daniela Bernarda, zaprezen-
towały wysoki poziom spor-
towy. Po emocjonujących wal-
kach, Aleksandra Chojnacka 

i Oliwia Kurkowska zdobyły 
brązowe medale.

Podczas ceremonii meda-
lowej, zawodniczki zostały 

uhonorowane „II Kółkiem 
Olimpijskim” – prestiżową 
odznaką przyznawaną przez 
Polski Komitet Olimpijski.

To ogromny sukces dla mło-
dych sportsmenek, ich trenera 
oraz gminy Czosnów. Ser-
decznie gratulujemy i życzy-
my dalszych sukcesów!

red.

Czosnowskie taekwondzistki z medalami

Klub Tenisa Stołowego 
Nowy Dwór 
Mazowiecki wraz 
z Nowodworskim 
Ośrodkiem Sportu 
i Rekreacji ma 
przyjemność 
zaprosić wszystkich 
sympatyków 
tenisa stołowego 
i aktywnego spędzania 
wolnego czasu na 
Dzień Dziecka na 
sportowo z KTS-em!

Dla najmłodszych adeptów 
naszej pięknej dyscypliny 
przewidujemy serię konkur-
sów i zabaw z nagrodami. 
Czas spędzany z nami pod-
czas naszego festiwalu będzie 
uczestnikom umilała dmucha-
na zjeżdżalnia. Źródłem siły 
i energii dla uczestników bę-
dzie przygotowany na tę oka-
zję grill i stół z przekąskami.

Wisienką na torcie całego 
wydarzenia będzie kolejna już 
edycja Turnieju Rodzinnego. 

Drużyny złożone z dziecka 
i jego rodzica (bądź też inne-
go dorosłego opiekuna/człon-
ka rodziny) będą rywalizować 
ze sobą w dwóch kategoriach 
wiekowych, ustalanych na 
podstawie wieku dzieci: Mło-
dzik i młodsi (2011r. i młodsi) 
oraz Kadet + Junior (2005 
– 2010).

Program wydarzenia:
10:00-11:00 – trening dla 

dorosłych z drużyną 1. ligi 
KTS (limit miejsc: 24)

11:00-12:00 – trening 
dla dzieci z drużyną 1. ligi 
KTS (limit miejsc: 24) oraz 
warsztaty z psychologiem dla 
dorosłych

od 12:00 – grill, poczęstu-
nek, konkursy i zabawy, dmu-
chaniec, konsultacje indywi-
dualne z psychologiem sportu

12:30 – start Turnieju Ro-
dzinnego (limit miejsc: 16 ze-
społów na kategorię)

17:00 – zakończenie turnie-
ju i dekoracja

W celu utrzymania płyn-
ności w przebiegu imprezy 
będziemy z wyprzedze-
niem czasowym przyjmo-
wali zgłoszenia do udziału 
w treningach z zawodnikami 
I-ligowymi oraz do turnieju 
rodzinnego. Wszystkie nie-
zbędne dokumenty, terminy 
zgłoszeń oraz szczegółowy 
regulamin turnieju rodzin-
nego dostępne są na stronach 
NOSiR

Red.

Dzień Dziecka na sportowo

W dniach 11-12 V w Zgorzelcu odbyły się Mistrzostwa Polski w Taekwondo 
Olimpijskim, będące częścią XXX Ogólnopolskiej Olimpiady Młodzieży w sportach 
halowych. Wśród 180 najlepszych zawodników z całej Polski, którzy wywalczyli 
kwali�kacje, znalazły się trzy utalentowane taekwondzistki z gminy Czosnów: Zo�a 
Choroś, Oliwia Kurkowska i Aleksandra Chojnacka
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